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Nowa Reforma" wychodzi codziennie, z wyjątkiem niedziel i świąt uroczystych  
P p o n u m e p a t a  w y u o a i:

■loelęozmo
W r t i e j s c n ............................................... 24 koron 12 koron 6 koron 2 korony
W  Anjtro-W ęg., i  przesyłką poczt. 32 „ 16 „ 8 ,  * kor, 70 k.
W  Państwie Niemieckiem 40 20 10 .  8 „ 60
W e Włoszech, Francy . , Anglii, Belgii.

Szw ajcarji, Tnrcyi i inn krajach 
Oddzielny numer kosztuje 10 h.. z przesyłką pocztową 12 fc: — we Lwnwle w Biurze dzien­
ników A Olszewskiego ulica Kilińskiego 2 i Plohna, ul. Karola L u d w i k a  9. do nabycia po 12 h.

P r e n u m e ra tę  p r z y jm u je  s ię  ty lk o  n a  c a ły  m iesiąc .
Listy z pieniędzmi i przekazy pieniężne na prenum eratę i ogłiszeuio (insi raty) nprasza się 
t s d ./ ła ć  iranco do A dm inistracji „Ń. Reformy" w Krakowie, — Listów  n ieirankow anyck

n ie  przy jm uje  aie. 
t tę k o p isć w  n aaf.yła .nyoh  Jtedakc^a n ie  z/urraca.

A d r e s  B e d & k o y i 1 A d m in iB tr« ,o > l: „N . A e fo rm o .- u l .  J a g i e l l o ń s k a  10. 
T * lv fo n  B e d & k o y l N r  41, A d m ln l s t r a o y t  401.

NOWA
P p a n a m c p a t ^  p w a y j m n j ą  I

REFORMA
sam iejsoow ą: Admiiistreoya „Nowej Reformy* i « n n  w  nreądy 
w ą: Administracya „Nowej Reformy*. — Magasyn tot.ni n F. A. Grigais i Główna trafika 
w Rynku. — Agencye J . Hopcasa i A. Salomonowej, pis Maryaoki fi. — Heidei 8t. K a ­
lińskiego, Sukiennice. — Handel Kretschmera, Rynek, — fland ii J . Ekfora- ni. KanweiA- 
cka 18. — Z am iejscow ą prenumeratą 1 og łoszen ia  prayjinnją: Biura dsiunników we 
L w ow ie Lndwik Plohr, nl Karole Ludwika 11, S. Sokołowsk1 — W P rzem yśla  Hesee 
les. — W Jarosław ia  L. Strassberg W W iednia pp Haasenstein A Fogler (takie 
w Hamburgu, Frankfurcie nad Renem. Berlinie, Lipsko, Bazylei i Wroetawin). — A. Ot 
pelik, R. Mosse (takie w Berlinie Hamburga, Monachium i Norymberdze). — H sn riau  
Ooldschmied. M. Dnkes, 3 . S 1 ulek, J. Danneberg. — W P a rysa  Sooiótć Mntoelle de 

Publicitó A. L o r e t t e ,  directenr, Rne Cenmartin, 61.
O g ło sz e n ia  (inseraty) przyjmuje wyłącznie do tego upoważniony p. J a n  S tryoharek l,K raków , 
J agiellońska 7, ta  opłatą od miejsca wieriza drobnem pismem (petit) za pierwszy raz 20 U, ca kaidy 
następny raz pc 10 h. — N&uaałtuiw po 60 h od wietsic za kaidy raz. — N e k ro lo g ia  po 30 h od 
wiersza. — Crłoay p n b llo z n e  po 1 kor. od wiersz*. — Z a łą o z n lk l do „N. Reformy* (prospekty, 
cyrknlarze, ogłoszenia itp.) przyjmuje się za oenę 2 kor, od 100 egz. dla zamiejsoowyoh, a 1 kot. 
odlOO egz. dla miejscowych prennm. Neleiytnś naleiy neprsód nadsyłać przekazem pooztowym.

Z R ady państw a.
W iedeń, lu  maja.

(—  r.) Lubo w Izbie toczy się rozprawa nad 
ważną sprawą Vvódczaną. uwaga Izby zwrócona 
na rokowania zakulisowe, toczące się w samych 
stronnictwach i pomiędzy przedstawicielami 
stronnictw  a prezydentem g ibinetu Koerberem 
w s p r a w i e  w o d n e j .  W oda ma stanowczo 
górę lad wódką. W przedsionkach parlamentu, 
z grup poselskich, tworzących się w sali obrad, 
w restanracyi parlamentarnej, nie słyszysz o 
niczem innem, jak tylko o wodzie. Jedni pły­
wają w wyobraźni kanałami, drudzy przywią­
zują w iększą wagę do żeglugi uregulowanemi 
rzekami, a tylko przedstawiciele krajów al­
pejskich wolą jeździć na sucho drogą żela­
zną przez Karawanki. Sprzeczność życzeń, 
względnie interesów, zaczyna się kłębić chao­
tycznie, gdyż każdy chciałby dla swoich coś 
wytargować i upiec swą pieczeń przy ogniu 
miliardowej pożyczki, jaka ma być zaciągniętą  
na bndowę kolei, dróg wodnych, regulacyę rzek 
i wkłady inwestycyjne. Zapuszczać się szcze­
gółowo w szczegóły tych rokowań i targów, było­
by obecnie rzeczą zbyteczną, gdyż na razie 
są tylko same propuzycye stron interesowa­
nych, z czego dopiero wyłoni się treść kou- 
kitltna.

Bohaterem dzisiejszego posiedzenia izby chciał 
być p. dr Ko s .  Stał przed nim duży garnek  
z mazią i kwaczem. Zaczął malować stosunki 
galicyjskie tak czarno i dosadnie, że kontury 
rysunku tego rodzajowego pozlewały się. a na 
płdtnie widać było tylko olbrzymią plamę, pod 
tera zaś podpis: Galicya. W rażenia malowidło 
to nie sprawiło prawie żadnego. Izba była pu- 
ściuteuka, a tylko garstka amatorów skandalu 
słuchała mówcę, który stanowczo w zapalczy- 
wości przekroczył w sze lk ie  granice. Miejscami 
bywał skutek humorystyczny, zwłaszcza przy 
ustępie mowy, gdy Cicero kałnski z ogromnym 
patosem i namaszczeniem żalił się. że przez 
podrożenie wódki „zarząd skarbu-1 dla zasile­
nia funduszów krajowych „rabuje głodnych11. 
Ktoś krzyknął na to:

—  „Pijaków —  nie głodnych!11 — i w oka­
mgnieniu groza położenia, wywołana płomiennemi 
słowy, zmieniła się w —  ogólną wesołość. P. dr 
Kos nie szczędził szlachty, nie szczędził żydów. 
Ciskał wyrazam i: „lichwiarze11, „ukryw acie zło­
dziejów*. „oszuftci*, zowiąe żydów „wspólni­
kami szlachty*. Kuternoga W olf woła w tej 
chwili

—  „Kochajmy się!11 —  wcale poprawnie po 
polsku.

Sprawozdawca p. Dawid A b r.a li a m o w i c z 
polemizował z wielkim zapałem z tym mówcą, 
który uderzał także ostro na zarząd galicyj­
skiego funduszu propinacyjnego i przytaczał 
pamiętne słowa hr. Lasockiego, wyrzeczone w 
Sejmie galicyjskim , o „świętości karczmy11. —  
Przy końcu zwrócił sprawozdawca te słowa do 
p. dra Kosa:

„Gdyby poseł dr Kos był prokuratorem pań­
stwa, poszedłby za swoją naiwnuść, iż prze­
mawia przeciwko tym, których nienawidzi, na­
tychm iast w odstawkę, ponieważ jednak jest

on tylko dobrowolnym oskarżycielem, więc cze­
kać bodziemy trochę na jego stan dobrze za­
służonego spoczynku, nastąpi on atoli niedługo, 
gdyż lud galicyjski musi przyjść do świadomo­
ści, że poseł, który uważa za swe jedyne za­
danie, występować przy każdej sposobności 
przeciwko interesom kraju i wnosić skargi i 
żale przeciwko swoim krajowcom, może odda­
wać usługi wrogom swojego kraju, lecz abso­
lutnie nie jest w stanie zrobić dla kraju co ­
kolwiek dobrego11 ( H u c z n e  o k l a s k i  z e  
Ł t T b n y p o  p o l s k i c h ) .

W rozprawie szczegółowej przemawiał drug* 
poseł ruski, dr K o r o l .  Przyznać trzeba zgo­
dnie z prawdą, że od Kosa odbijał bardzo ko­
rzystnie i formą i treścią swej mowy. Owszem 
zajął nawet w sprawie wódczanej odmienne 
stanowisko. Nie uważał ją bynajmniej za nie­
zbędny artykuł spożywczy „głodzonych11, będąc 
zapewne zdania, że głodny, jeśli sobie kupi 
zamiast kieliszka lub kwaterki śmierdziuchy 
kawałek chleba, lepiej tem głód zaspokoi. Lecz  
zostawmy dra Kosa w snokoju. Świętą była 
lir. Lasockiemu karczma, niechaj jemu będzie 
wódka świętą.

Ostateczuie uchwalono dzisiaj §. I ustawy 
wódczanej w dyskusyi szczegółowej, wedle wnio­
sków komisyi.

Na dzisiejszem posiedzeniu wniósł p. dr M i- 
c h e j d a  do ministra sprawiedliwości i n t e r -  
p e 1 a c y ę w s p r a w i e  j ę z y k a  p r z y  s ą ­
d a c h  n a  Ś l ą s k u .  Osnowa interpelacyi jest 
następująca:

„,Zasadnicze ustawy państwowe, ustawy ob­
jęte kodeksem, natura sprawiedliwego i prawi­
dłowego sądownictwa, uświęcają zasadę, uzna­
ną przez wszystkie polityczne stronuictwa; —  
iż sędzia w piśmie i słowie powinien wykony­
wać sprawiedliwość w języku ludowym, o ile 
ten jest językiem krajowym. Na Śląsku także 
uznano nareszcie tę główną zasadę wykonywa­
nia sprawiedliwości, skoro rozporządzenie mi­
nistra sprawiedliwości z 20 kwietnia 1892 r. 
(Prażaka) i takież rozporządzenie z 3 stycznia  
1899 r. (Rubera) ustanawiają wyraźnie, że o ile 
to dotyczy strony słowiańskie, t. j. polskie i 
czeskie i o ile na to zezwala językowe uzdol­
nienie urzędnika; rozprawa i załatwienie ma 
się odbywać w języku słowiańskim, t. j. pol­
skim, względnie czeskim, wezwania do stron 
polskich i  czeskich mają być pisane po polsku 
względnie po czesku, i w końcu oświadczenia 
stron, o których dosłowne • brzmienie chodzi, 
mnszą być koniecznie w protokóle zapisane 
w języku w jakim złożone zostały.

W ostatniem rozporządzeniu polecono też są­
dom, by natychmiast zamówiły sobie przepisa­
ne drukowane formularze dlatego, by wykony­
waniu powyższej zasady nie stał w drodze brak 
przepisanych formularzów.

Głównym warunkiem dla wykonania powyż­
szej. przez ministerstwo sprawiedliwości uzna­
nej zasady, jak się samo przez się rozumie, 
jest, by przy obsadzaniu posad sędziowskich  
uwzględniano szczególnie kwalifikacyę języko­
wą, i żeby zarząd sądów działał w tym duchu, 
polecając urzędnikom usunięcie własnych poli­
tycznych przekonań w interesie sprawiedliwo­
ści i w interesie polskiego i czeskiego ludu,

w którego gronie żyją, jakoteż uwzględnianie 
stosunków i powyższych przepisów a więc, by 
urzędnicy nie tylko prowadzili rozprawy w ję ­
zyku polskim lub czeskim, lecz by także w tych  
językach załatwiali sprawy.

N i e s t e t y  t a k  s i ę  n i e  d z i e j e .
Po 1). Pomimo licznych proźb i zażaleń 

obsadzają ciągle na Śląsku posady sędziow­
skie, nie uwzględniając- językowych stosunków  
i owszem przeciwnie powtarza się to zawsze 
iż kandydaci posiadający pełne uzdolnienie ję­
zykowe i zresztą kwalifikowani wyśmienicie, 
bywają usuwaui na korzyść kandydatów języ­
kowo mniej uzdolnionych.

2) Postępowanie takie można uważać za le­
kceważenie najwyższej zasady każdego wymia­
ru sprawiedliwości i własnych rozporządzeń. 
Tym sposobem dzieje się faktycznie, iż urzęd­
nicy sądowi, którzy są językowo zupełnie u- 
zdolnieni, nie zadają sobie nawet trudu zasto- 
sowywać się do powyżej wymienionych rozpo­
rządzeń, nie uwzględniając je. Czynią to atoli 
w przeświadczeniu, że postępując inaczei, dzia­
łaliby przeciwko inteneyom przełożonych i za­
rządu sprawiedliwości.

9) Największa część sądów c. k. okręgu są­
dowego cieszyńskiego nie posiada przepisanych 
formularzów drukowanych.

4) W iele sądów nie posiada dotychczas po­
trzebnych wezwań w języku polskim i cze­
skim a to zarówno dla spraw cywilnych jak i 
karnych.

5) Przy większej części sądów powiatowych 
c. k. cieszyńskiego sądu okręgow ego, sporzą­
dzają się protokóły z polskiemi względnie Cze­
śkiem i stronami w sprawach cywilnych i kar­
nych wyłącznie w języku niemieckim, a nawet 
obwieszczenia, przeznaczone dla polskiej wzglę­
dnie czeskiej publiczności wydają przeważnie 
po niemiecku. Załatwienia, uchwały, nakazy 
płatnicze, orzeczenie w sprawach cywilnych i 
karnych, piszą się z krzywdą ludności tylko 
w języki, niemieckim.

6) Podpisani zapytują więc-
1) Gzy W aszej Ekscelencyi znane są te sto­

sunki.
2) Czy W asza Ekscelencya chce przy obsa­

dzaniu posad sędziowskich na Śląsku wscho­
dnim uwzględniać należycie stosunki języ­
kowe.

3) Czy Wasza Kkseelearyąj' raczy działać 
w tym kierunku, by ustawy i przepisy, doty­
czące językowych stosunków na Śląsku były 
wykonywane, mianowicie by sądy i urzędy za­
opatrzono jak najprędzej w polskie i czeskie 
formularze i wezwania i żeby o ile chodzi o 
polskie, względnie czeskie strony, protokoły 
i rozprawy były prowadzone w języku stron11.

I n t e r p e l a c y ę  podpisali liczni członkowie 
Koła.

Lstawa o podwyższeniu

podatku wódczanego.
Wiedeń, 10 maja.

(— r.) Istotą nowej „ustawy wódczanej-1 
jest, że ze względu na konieczność sa incyi fi­

nansów krajowych przez otworzenie nowego 
źródła dla ich zasilenia, rząd zdecydował się 
podnieść dotychczasowy podatek wódczanny o 
20 koron od 1 hektolitra w tym celu, by ta 
zwyżka przypadła funduszom krajowym. Jest  
to więc w łaściwie pośredni dodatek krajowy 
do podatku wódczanego, ściągany jednak w 
zwyczajnej drodze rządowego poboru podatko­
wego, zatem przynoszący Krajom jeszcze tę 
korzyść, iż je nie naraża na osobne koszta 
wybierania podatków. Trzeba tu jednak zau­
ważyć, że jest to tylko małe odszkodowanie 
samorządów krajowych za ogromne ciężary, 
jakie one ponoszą dla państwa w tak zwanym 
poruczonym zakresie.

Sprawa objęta ustawą niniejszą nie jest no­
wa. Pierwotnie chciał ją rząd załatwić w in­
nej formie, samorządnej, bo w drodze sejmów  
krajowych. Do tego atoli była dołączoną for­
mułka —  rodzaj „liberum veto“ —  że ustawa  
może wejść w życie, jeśli się w s z y s t k i e  
sejmy krajowe z nią zgodzą, w zględnie ją  u- 
chwalą. Do tego nie przyszło. Sejm dalmack: 
bowiem założył „liberum veto*. Tym sposobem  
musiała ona p izyjść przed parlament, ku w iel­
kiej radości zwolenników centralizmu.

Sprawozdanie komisyjne o przedłożeniu po­
dnosi przeaewszystkiem z uznaniem, że przez 
tę ustawę wytwarza się ścisły związek Dornię- 
dzy skarbową polityką państwa a finansami 
krajowemi, zaznaczając równocześnie ważną 
okoliczność, że prawo krajowego ustawodaw­
stwa co do nakładania samoistnych dodatków  
krajowych na artykuły spożywcze, podlegające 
państwowemu podatkowi konsum.cyjnerau. zna­
lazło w tej ustawie wykonanie odpowiadające 
zdrowemu gospodarstwu narodowemu. Komisya 
uważa podwyższenie podatku wódczanego w 
porównaniu - z dalszym podwyższeniem dodat­
ków krajowych do podatków bezpośrednich, 
bez czego ze względu na smutny stan finan­
sów krajowych obejść by się nie mogło, za 
ciężar mniej przygniatający. Komisya przed­
sięwzięła w porozumieniu z rządem niektóre 
zmiany przedłożenia rządowego, mianowicie 
artykułu I, III i IV. Dochód osiągnięty z pod­
wyższenia podatku od wódki o 20 koron od 
hektolitra rozdzielony będzie podług następu 
jącego klucza pomiędzy kraje koronne:

C zech y  18-8078 odsetek
Daimacya ........................  09V2^r „
Galicya ? W ielkiem K się­

stwem krakowskiem . 28-9423 „
Górna Austrya . . .  0 -9152 „
Dolna Austrya z W ie­

dniem   10-7672 „
S a lz b u r g ................... 0 5 6 8 2  „
S ty r y a '........................ 4 -6875 „
K a ry n ty a ...................  3-0208 ,,
K r a in a ........................ 4 -5253 „
B u k o w in a ............... 3T488 „
M o r a w a ......................15*7818 „
Ś l ą z k ........................ 5-3087 ,.
T y r o l ........................ 2-2790
Y o r a r lb e r g .............. 0 -2065 „
I s t r y a ........................ 0 -3 2 l7  „
Gorycya i Gradeska . . 0-3238 „
Miasto Tryest i okolica . 0 -4699 „
Ten klucz obliczony został na podstawie

spożywania' wódki w poszczególnych krajach 
koronnych.

Ważnym postanowieniem nowej ustawy jest 
odszkodowanie Krainy, Styryi i K a-yntyi ko 
sztem wszystkich innych krajów koronnych. 
Uzasadnione jest to w sprawozdaniu komisyj- 
nem tem, że dodatek krajowy przy wódce, 
istniejący w tych krajach, przewyższa znacznie 
nowy aodatek, względnie podwyższenie podatku 
wódczanego. Pobiera się bowiem w Krainie 60 
koron dodatku krajowego od hektolitra alkoho­
lu, w Styryi 30 koron, zaś w Karyntyi 24 ko­
ron; zatem traciłaby Kraina 40 koron, Styrya 
10 koron, Karyntya 4 korony od hektolitra 
alkoholu, spożytego w kraju. Otóż ubytek ten 
w dochodach pokrywają rzeczonym krajom 
w szystkie inne, a ponieważ na Galicyę przy­
pada z ogólnego dochodu, osiągniętego nowym 
podatkiem, więcej niż 28 c/„ przeto Galicya 
płacić musi stosunkowo na kraje alpejskie naj­
więcej.

Posłowie T u r n h e r  i dr K o s  zgłosili wota 
mniejszości. D i Kos żąda w szczególności, że­
by przypadająca na Gahcyę kwota z nowego 
podatku była wyłącznie użytą na pokrycie w y­
datków szkolnictwa, zdrowotności i zakiadów  
dobroczynnych. W niosek ten mniejszości ma 
między innerni podpisy: p. dra Demla i wszech- 
niemca dra Eisenkolba. Sprawozdanie uzasa­
dnia zarzucenie tegc wniosku jako „bezprzed­
miotowego* tem, że co do użycia dochodu ie- 
dynie sejmy krajowe są kompetentne. Komisya 
odrzuciła równie wniosek p. dra Steinwendera  
żądający zniesienia osobnego podatku od han­
dlu i wyszynku wódką, a natomiast dla po­
krycia ubytku nałożenie dwóch koron osobnego 
dodatku na hektolitr alkoholu.

Podług nowej ustawy będzie zatem dotych­
czasowy podatek wódczany podniesiony z 70, 
względnie 90 koron od hektolitra na 9u. w zglę­
dnie 110 koron.

Zaburzenia w Hiszpanii.
Pisząc o zaburzeniach w H iszpanii, które 

mają nietylko cechę socyalna. lecz także i po­
lityczną, należy przedewszystkiem skonstatować, 
że ognisko owych rozruchów, Barcelonę, rząd 
odciął tak ściśle od św ia ta , iż najlepiej nawet 
informowane ńzietfaiki poprzestawać muszą na 
dorywczych wiadomościach. Telegrafem i te le ­
fonem posługuje się wyłącznie rząd, zamknąw­
szy obydwa te połączenia dia stron prywatnych. 
Z tego powodu prasa otrzymuje równocześnie 
sprzeczne wprost wiadom ości, a to w ten sdo- 
sób, że optymistyczne doniesienia ofieyalne by­
wają zbijane przez późniejsze wiadomości ze 
źródeł prywatnych.

I tak jeden z prywatnych telegramów donosi, 
że rozruchy słabną, chociaż położenie jest je­
szcze bardzo poważne, drugi zaś w lot donosi, 
że wieści z Barcelony brzmią coraz krytyczniej. 
Pomiędzy uwięzionymi znajduje się wielH anar­
chistów zagranicznych, przy których znaleziono 
sztylety, rewoiwery i odezwy podburzające. -  
Aresztowaniu stawiały tłumy opór. W ojsko i 
żandarmerya musiały dobywać kilkakrotnie bia­
łej broni.

Z uwag pesymisty.
(Od czego zależy przyszłość Galicy, ? — Sznapsisia wobec 
cywilizacyi kraju. — Znaki na zoodyaku galicyjskim. 
Wódka i woda. — Przeciążenie budownictwa miejskiej? 
w Krakewie i hyd ran t'. Obawy przed wodą. — Liai 
z morza słowianskieg Zapomniana zastuua p Bo- 

brzyblkiego).

.Tuż niejednokrotnie zwracałem uwagę, że 
podstawą budżetu całej autonomii galicyjskiej : 
krajowej, powiatowej, wiejskiej i miejskiej, 
jest dochód z wódki, w formie najróżnorodniej­
szych podatków i opłat „zciągany*. Obecnie 
przybędzie nowy podatek wódczanj który je­
dyną będzie dla naszego „skarbu11 (lucus a nop 
lucendo) krajów ego deską zbawienia, a który 
przynieść ma, wedle obliczeń p. Dawida Al na 
hamowicza, okrągłych 10 milionów rocznego 
dochodu.

Ten dochód z wódki jest i będzie nadal je- 
aynem źródłem, dostarczającem środków na 
szkoły ludowe, drogi, szpitale krajowe i t. P- 
zbytki cywilizacyjne. Oóżby się tedy stało, 
gdyby kongres anti-alkoholiczny, który nieda­
wno temu w czoła pocie pracował w Wiedniu, 
na prawdę dla swej idei pozyskał G alicyę?  
M usielibyśmy chyba pozamykać te szkoły na­
wet, jakie dzisiaj mamy, chorych ze szpitali 
powyrzucać na ulicę, drogi i gościńce zostawić 
na łaskę matki natury. Pokazuje się tedy, że 
największym  dobrodziejem kraju i knltnrni- 
kiem jest pijak, i to pijak wódczany, t. zw. 
„sznapsista* — bo on jest najsilniejszą pod 
porą tradycyjnej, nieśmiertelnej „świętej kar­
czmy* w ogólnem pojęciu, bez względu na to, 
czy ona ma formę wiejskiej gospody, czy miej­
skiego szyneczka, mniej lub więcej estetycznie 
pi zy strojonego

W szelkie w ięc zakusy trzeźwości, czynione 
przez kongresistów anti-alkoholicznych, powin- 
ny być, ze stanowiska naszego kraju, uważane 
za wrogu- naszej cywilizacyjnej robocie i z gó­
ry potępiane. Skądże kraj wziąłby np. pienię­
dzy na misye katolickie, subweneyonowane 
przez Sejm. a urządzane przez episkopaty dla

umoraluieaia ludu wiejskiego, a więc dla po­
wstrzymywania go zarówno od burzycielskich, 
„antinarodowych* i „antireligijnych* zasad, 
jak od pijaństwa, —  gdyby trzeźwość zaczęła  
epidemicznie po kraju grasować?

To jest jedna z zagadek, na której rozwią­
zanie Jiie chcę się silić, bo rzeczywistość już 
to na spółkę z p. Dawidem Abrahamowiczem  
uczyniła. Nasza przyszłość ekouomiczna opiera 
się na wódce, „ergo* na tych, co ją piją, —  
to jest faktem; kto dąży do jego obalenia, po­
winien być ścigany jako najskrajniejszy wy­
wrotowiec.

Tera się też tłomaczy wrodzony Galicyi wstręt 
do wszelkiego wodnictwa. W  Krakowie n. p. 
po 30 latach piekielnych mąk, na jakie w spra­
wie wodnej narażało się tyle Rad miejskich, 
wreszcie zbudowano wodociąg. Rodził się ten  
wodociąg wśród okropnych boleści, ale że Kra­
ków ma podobno najwięcej z całej Austryi le­
karzy, w ięc wodociąg, mimo tego niezwykłego  
w statystyce leknrskiej zjawiska, przyszedł na 
świat w zdrowym stanie. Trochę wprawdzie 
pochorował, tu i owdzie trzeba było wykonać 
operacyę chirurgiczną, —  a]e ązi§ jest j Uż 
zdrów i zdolny dc zalsnia całego miasta. Po­
kazało się jednak, że miasto na przyjęcie tego  
niezwykłego gościa nie było jeszcze przygoto­
wane. Ani czwarta część domów nie ma je­
szcze urządzeń wodociągowych, a pouczającym  
w tym względzie przyświeca przykładem sam 
zarząd m iejski, ten Prześwietny M agist-at, 
który, zaledwo ód czterech lat maiąe absolutną 
pewność^ że wodociąg zbudowany będzie, do tej 
chwili ani jednego z budynków miejskich w ru­
ry wodociągowe nie zaopatrzył. I minie jeszcze  
czasu wiele, zanim nasza magistratura autono­
m iczna zdobędzie się na czyn heroiczny i obok 
wydawania konsensów na nowe szynki, pozwoli 
sobie na zbytek zaopatrzenia swoich własnych  
gmachów i publicznych lokalów w wodę bie­
lańską.

Tern mniej zgorszył mnie fakt, że zapomnia­
no o sprowadzeniu przyrządów do skrapiania 
ulic i placów publicznych wodą, wp: ost z hy­
drantów tryskającą. Kraków mógłby się roz­

chorować ze zbyt nagłego pozbycia się kurzu; 
to rzecz jedna. Powtóre budownictwo miejskie, 
które podobno w pierwszym rzędzie powołane 
było do obmyślenia sposobów zużytkowania 
wodociągu na skrapianie ulic, przeładowane 
jest pracą, bo zeszłego rokn nadzorować mu­
siało budowę sześciu kamienic, tego roku kon­
troluje dwie budowy. Byłoby więc barbarzyń­
stwem ;zamącać kontemplacyjny żywot urzędni­
ków tego działu zbyt napastliwem żądaniem  
pośpiechu w sprawie, zresztą sprzecznej z tra- 
dycyą i cywilizacyjnem zadaniem zarządu miej­
skiego, opierającego swą gospodarkę na wódce 
i szynkarstwie, nie na wodzie. Możemy mieć 
tedy w szelką nadzieję, że „szlauchy* i hydran­
ty* j u ż  zamówione „na- próbę* w f?brykach, 
nie przeszkodzą nam wcale w połykaniu po 
kilka kilogramów kurzu dziennie wraz z „świe- 
żem* powietrzem plautacyi, bp w szelkie nowa­
torstwa wodne, i ze względu na sanitarne przy­
zwyczajenia Krakowian i na przeciążenie bu­
downictwa miejskiego, aDlikowane będą z mo­
żliwą, skrajną, a dobrze oDmyślaną powściągli­
wością.

Galicya była, jest i będzie krajem przeci­
wieństw. Gdy p. D. Abrahamowicz, jak lew 
walczy w obronie wódki, Koło polskie, a z niem 
naturalnie i części jego duszy, tensam p. D a­
wid Abrahamowicz, zawzięte prowadzi z rzą­
dem i stronnictwami targ) o... kanały wodne i 
regulacyę rzek. „Sznaps11 i „wodr* —  dwa 
wrogie sooie żywioły, spotkały się w jednym  
uścisku. Z gadujże teraz bieany galicyjski c. k. 
obywatelu, w czem przyszłość twego kraju: 
w sznapsie, czy w wodzie ? Naturalnie poza te- 
mi dwoma osta^ecznosciami nie wolno ci szu­
kać wybiegów i wybierać n. p. piwa; na de- 
cyzyę twoją czeka wódka i woda, bo tylko 
dwie kw estye górują dziś na zoodyaku ekono­
micznym Galicyi: wódczana i kanałowo-regula- 
cyjno-wodna. Po nich dopiero następują inne.

J^st w ięc wprost rzeczą okropną, że w chwili 
tak krytycznej kraj pozbawiony jest i ady i po­
mocy ks. Stojałowskiego, który pisze ciągle je­
szcze w swoich gazetkach „listy z morza sło­
wiańskiego11, ale wracać nie myśli. Skoro już

zacząłem reprodukcyę tych jego listów , muszę 
dzieła dokończyć i przytoczyć w niewinnej 
przeróbce jeszcze jeden list jego, zamieszczony  
w 18 numerze „W ieńca-Pszczółki*.

±11. L i s t  z m o r z a  ftf o w i a ń p k i e g o. D-o- 
dzy Bracia i Kochane Siostry! Postanow iłem  za 
wszelką cenę odwiedzić mojego poczciwego arcybi- 
sknpa, rezydnjącego w Barze, dowiedziałem się bo­
wiem, że nie ma spokoju we dnie i w nocy od 
chwili, gdy wyczytał w dziennikach, że oyłem w 
Dubrownika i na kongresie dziennikarskim  tak  
dzielnie broniłem zgody słowiańskiej, rażąc pioru­
nami inej wymowy wybryk galicyjskich gazeciarzy. 
To też dowiedziawszy się o tej tęsknocie ks. Mila- 
novića za mną, zatelegrafowałem do niego z Cety- 
nii: „Już mam pieniądze na drogę — przyjadę*. 
A w dnszy pomyślałem sobie: widziałem już ks. 
Nikitę, palii sm papierosa z jego synem, niechże 
wreszcie i swego arcybiskuija zobaczę.

I  pojechałem okrętem do A ntiyari skąd trzeba 
było konno dostać się do Barn bo w tym  krajn  
nie ma, dzięki Boen, naszego W ydziału krajowego, 
ladzie myt nie płacą i każdy jeździ sobie, jak  i 
dokąd zechce. Gdzież n nas kto słyszał o czeme 
podobnem ? W siadłem tedy na konika, a  jak iś  po­
czciwy Czarnogórzec niósł mój kuferek, którego, 
nawiasem mówiąc, nie ukradł. Możecie sobie wyo­
brazić, Drodzy B racia i Kochane Siostry, ja k  dziar­
sko i  pięknie wyglądałem. W ydawało mi się, że 
odbywam podróż apostolską (sic), to znowu przy­
chodziły mi na myśl te miłe czasy, gdj n a  dre- 
wniarym hasałem konika, albo gdy w Kulikowie 
własne miaiem konie (odebrali mi je te przeklęte 
patryotniki), lnh wreszcie gdy na osiołku w spina­
łem się po urwiskach Ziemi świętej, wioząc do G ro­
bu Zbawiciela obietnicę... lampki, na k tórą złożyli­
ście pieniądze. Piękne to były czasy — aie i te ­
raz nie najgorsze.

Kiedy zajechałem przed domek „Jego Peresvi- 
tioczeństw a*, jak  się mój przewodnik w yraził, wy­
szedł przede unie ks. arcybiskup we w łasnej osobie, 
i mało się nic rozpłakał z radości, gdy mnie zoba­
czył. Nie zrozumiałem wprawdzie, co mówił, ale do­
myśliłem się, że miało to znaczyć: „Mam Cię wre 
szcia! Jn ż  myślałem, że nie doczekam nię tegc si czę­
ścią na tym padole płaczu*.

Gdy nadeszła pora obiadowa, mowi do mnie ks. 
arcybiskup:

— Obiad już gotowy —  ale uprzedzam Cię, że 
dziś z powodu m sskiej W ielkiejnocy mam gośc;a, 
nauczyciela tu te jszeg o , który je st p r a w o s ł a ­
w n y m .  M y  t n  ż y j e m y  w z g o d z i e ,  więc u- 
ważaj, aby Ci się nie wyrwało coś obrażającego, 
j a k  t o  n W a s  b y w a  (sic!).

Czułem, że krew  uderzyła mi do głowy na tak 
krzywdzące podejrzenie i dopieio teraz spostrze­
głem, jak  dobrzem zrobił, żem tu przyjechał, aby 
się dać poznać. Zaraz też zapewniłem ks. arcybi­
skupa, „że ja, choć daleko od niego, jnż zrozunna 
łem jego ducha* (ipsissima verba) i za prawosła­
wiem przepadam, a Moskali kocham jak  braci. 
Uważałem też, że ks. arcybiskup bardzo się ucie­
szył z tego powiedzenia.

„P c obiedzie poszliśmy, wschodnim obyczajem 
przespać się chwilę* (sic!). Dobry zwyczaj! P rze­
spałem się też znakomicie, a co mi się śniło, opo­
wiem Wam, Kuchane Siostry, w następnym liście 
ze słowiańskiego morza...

Niecnże się ks. prała! do snu ulula w tem 
„słowiańskiem morzu11, w ' którem już tylu się 
potępiło i emu podobnych, dzielnych mężów. Mu­
simy obejść się bez pomocy ks. prałata w tych  
ciężkich czasach, gdy losy cyw ilizacyi galicyj­
skiej zawisły od „sznapsa* i wody.

A gdy już o cywilizacyi mowa, zauważyć 
muszę, że ów „Kość z kości11 nie wyczerpał 
tematu, rozpisując się w „N. Reformie* o za­
sługach p. Eobrzyńskiego dla szkolnictwa kra­
jowego. W wieńcu zasług P- wiceprezydenta  
błyszczeć będzie fakt, że za jego w szechw ła­
dnych rządów s z k o ł a  p o l s k a  w B i a ł e j ,  
ufundowana z naszych prywatnych składek, 
nie otrzymała dotąd, mimo t-zechletniego sw e­
go istnienia i trzy lata trwających próśb bła­
galnych Towarzystwa „Szkoły ludowej11, od 
Rady szkolnej n a w e t  p r a w a  p u b l i c z n o ­
ś c i ,  nie mówiąc już o przejęciu jej na etat 
krajowj W ystawiam więc to świadectwo p. 
Bobrzyńskiemu, gdyż sądzę, że powinno mu 
ono ułatwić dalszą jego karyerę i pozyskać 
w szystkie serca polskie.

M. K .
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Londyński „Daily Express“ donosi, że liczba 
powstańców, którzy brali udział w rozruchach 
ulicznych wynosi 20.000 ludzi. Powód do wy­
buchu dał. jak wiadomo, strejk służby tramwa­
jowej, który przeciwnicy rządu chcieli przemte 
nić w ogólne bezrobocie. Jeżeli generalny ka­
pitan K atalon ii, generał Deldago , zawiadomił 
ministerstwo, że w Barcelonie przywrócono spo­
kój, a robotnicy podjęli napowrót pracę, to te­
legram ten optymistyczny przyjąć należy z wiel- 
kiem niedowierzaniem , które jest tem więcej 
uzasadnione, jeżeli zważymy, że w W alencyi i 
Tarragonie uwięziono 43 osób, pomiędzy uiemi 
zaś kilku bardzo poważnych obywateli. Charak­
terystyczne światło na rozruchy rzuca urzędo­
wa depesza, która zaznacza, że niepokoje uli­
czne spowodowały kobiety i dzieci!

Rozruchy obecne mają także cechę polityczną. 
Dziennik madrycki „Imparcial4* twierdzi, że istnie­
je ruch, dążący do oderwania Katalonii od H i­
szpanii. Zwolennicy tego ruchu odbyli zgroma­
dzenie, na którem protestowali przeciwko je­
dności z Hiszpanią. To też prasa hiszpańska 
nawołuje rząd do umiarkowania, przypominając 
niedawne dzieje powstania na wyspie Kubie, 
którą Hiszpania straciła po długiej i kosztownej 
wojnie.

Dla sztoki polskiej.
K r a k ó w ,  11 maja.

Nowy gmacń, polskiej poświęcony sztuce, 
otworzył dzisiaj w Krakowie gościnne podwo­
je. W rozwoju sztuki polskiej jestto moment 
ważny, zasługujący ze wszech miar na to, aby 
mu poczestne w jej historyi wyznaczono miej­
sce. Bo jakkolwiek zbudowanie osobnego gma­
chu na w ystaw ę dzieł malarstwa i rzeźby, na 
kierunek i jakość ich dzieł bezpośredniego 
wpływu wywrzeć nie może, przecież na ze­
wnątrz świadczyć on będzie, że w Krakowie, 
w którego murach żył i tworzył mistrz nowo­
czesnego malarstwa ’ polskiego, godne swej war­
tości znajdą zawsze schrouienie dzieła narodo­
wej sztuki. Ten gmach nowy odezwie się za­
wsze do swoich i obcych gromkim głosem: 
„mamy sztukę, mamy artystów, którymi pochlu­
bić się możemy, my, wyzuci z praw politycz­
nych, lecz żywi duchem, rwący się do w szyst­
kiego, co tworzy myśl ludzka, co niesie twór­
cza wyobraźnia".

Gmach nowy stawia kraj, stawia naród, —  
składający grosz swój w naszem Towarzystwie 
Przyjaciół Sztuk pięknych. Mamy więc prawo 
dumnymi być z tego, że jakkolwiek biedni, eko­
nomicznie upośledzeni, wyzyskiwani, nie zatra­
ciliśm y przecież w szarudze powszedniego ży­
cia i ciężkich walk, tego poczucia dla ideałów  
piękna, które wiodą ludzkość całą na wyżyny 
doskonałości duchowej, a nam pozwalają przy­
pomnieć światu i tutaj także, że n ię  jesteś­
my od innych narodów gorsi i mniej dosko­
nali.

Należał się osobny przybytek dla sztuki sta­
remu, królewskiemu grodowi, w któiym tyle 
jej zabytków przechowało się z czasów manio­
nej świetności, a który wytworzył osobną, epo­
kową szkołę malarstwa polskiego. Muzeum Na­
rodowe i gmach Towarzystwa Przyjaciół sztuk 
pięknych: to dwie skarbnice naszych zdobyczy 
cywilizacyjnych, naszej własnej, twórczej pra­
cy, spełnionej wśród najcięższych politycznych  
i ekonomicznych warunków. To, co w tych 
dwóćh panaceach zgromadziła już i w przy­
szłości zgromadzi dłoń skrzętna, pozostanie na­
szą chlubną własnością narodową, Dędzie wy­
tworem naszego indywidualizmu narodowego, 
silnego zawsze i dążącego naprzód w wielkim  
pochodzie cywilizacyjnym.

Niechże więc w tym nowym gmachu sztuki 
polskiej gromadzą się dzieła, świadczące o na­
szej żywotności i twórczości narodowej; niech 
bijąca z nich wyższa, idealna myśl podnosi i 
uzacnia społeczeństwo, niech te dzieła sztuki 
polskiej krzepią naród do wytrwałości w zapa­
sach życiowych, niech budzą w nim zaufanie 
do własnych sił duchowych i do ich twórczej 
działalności.

W spaniały przedsionek, prowadzący do głównej 
sali, udekorowano na dzisiejszą uroczystość egzoty- 
tycznemi krzewami. W idok z tego przedsionka na 
salę je s t imponujący. Pośrodku głównej ściany na­
przeciw wejścia zawieszono prześliczny obraz C h e ł­
m o ń s k i e g o  p. t. „Bociany11; ponad nim wisi 
„K rajobraz11 S t a n k i e w i c z ó w n y .  po bokach 
zaś dwie sceny rodzajowe W o d z i n o w s k i e g o .

Na lewej, wyższej ścianie, wisi wielkich rozmia­
rów obraz P i e c h o w s k i e g o  : „Procesya11. Przed 
tym obrazem ustawiono prowizoryczny ołtarz dla 
ks. infułata Krzemińskiego, który, dokonał poświę­
cenia gmachu. Na sali o godz. 11 zebrali się przed­
stawiciele duchowieństwa, a mianowicie: ks. kardy­
nał Puzyna, ks. arcybiskup lwowski Bilczewski, ks. 
biskup-snfragan Nowak, ks. kanonik Bukowski i 
inni. Imieniem m iasta zjaw ił się prezydent p. Frie- 
lein na czele zastępu radców miejskich, imieniem 
zaś uniwersytetu rektor dr Jakubowski z gronem 
profesorów. Dalej przybyli: prezes Rady powiato­
wej, dr. Paszkowski: delegat Laskowski, komendant 
korpnsu generał Albori, dyrektor policyi Korotkie- 
wicz i inni przedstawiciele władz.

Oczywiście w dzisiejszej uroczystości artyści 
wzięli gremialny udział w raz ze swojemi rodzina­
mi, a prasa miejscowa i zagraniczna wysłała licznych 
przedstawicieli. Pomiędzy zebranych rozdawano 
ostatni wspaniały numer „ A r c h i t e k t a 11 i kata­
log Tow arzystwa „Sztuka11. Członkowie dyrekcyi 
mieli jako odznaki kokardy biało-niebieskie.

O godzinie 11 m. 15 prezes Tow arzystwa sztuk 
pięknych, hr. Edward R a c z y ń s k i ,  przemówił 
krótko do zgromadzonych, skreślając historyę bu­
dowy gmachu i tłomacząc powody, które skłoniły 
Towarzystwo, do budowy własnej siedziby. Mówca 
podniósł dalej dowody sympatyi. jakie spotkały To­
warzystwo ze strony kraju  i miasta. Następnie tło- 
maczył zadania i cele Towarzystwa, które niu je st 
wprawdzie towarzystwem, złożonem z samych arty ­
stów, lecz które, tak jak  dotąd, skieruje całą swą 
działalność d 'a  dobra sztuki polskiej. Poczem zwró­
cił się do ks. inm łata Krzemińskiego z prośbą, by 
zechciał gmach poświęcić.

Po dokonaniu ceremonii religijnej ks. infułat 
Krzemiński zabrał głos i zaznaczył, że sztuka wo- 
góle, a szczególniej polska powinna zawsze dążyć

do idealnych i szlachetnych celów. Zwracając zaś 
uwagę na to, że mury gmachu zostały poświęcone, 
wyraził nadzieję, iż nigdy nie znajdą w nich p-zy- 
tnłku takie dzieła sztuki, któreby mogły zasadom 
religii i moralności nbliżać. W reszcie zwrócił się 
mówca do artystów  polskich, zachęcając ich do 
wytrwałej pracy wśród ciężkich warunków w du­
chu tych zasad.

Na tem zakończyła się nroczystość, a licznie ze­
brani goście rozpoczęli zwiedzanie pięciu sal, ob­
wieszonych od góry do dołu oorazami i mieszczą­
cych znaczuą ilość rzeźb, rysunków i akwafort.

Z dziejów Towarzystwa przyjaciół sztuk piękn.
Sztuka polska doczekała się tego wreszcie, że 

w naszym grodzie wzniesiono wyłącznie dla je j ce­
lów przeznaczony przybytek. Je s t nim nowy gmach 
krakowskiego Towarzystwa przyjaciół sztuk pię­
knych, wzniesiony przy placu Szczepańskim.

Towarzystwo krakowskie — to najstarsze z pol­
skich — bo warszawskie i lwowskie puwstały zna­
cznie później — liczy już 47 lat istnienia. Powsta­
nie jego schodzi się z narodzinami naszej sztuki, 
która później, jak  gwiazda pierwszorzędnej wielko­
ści, zabłysnąć m iała na horyzoncie kultury europej­
skiej. Początki były trudne, dobra wola jednak lu­
dzi, którzy ugrupowali się obok W alerego W i e l o -  
g ł o w s k i e g o  i ks. W ładysław a S a n g u s z k i ,  
pierwszego prezesa Towarzystwa, zdziałała tyle, że 
już po kilkn latach stało się ono wybitnym czyn­
nikiem , popierającym rozwój sztuki narodowej. D a­
lej prezesami jego byli kolejno: hr. H enryk W o- 
d z i c k i , ks. Marceli C z a r t o r y s k i  i artysta- 
malarz H enryk R o d a k o w s k i ;  obecnym zaś pre­
zesem je st hr. Edward R a c z y ń s k i ,  znany miło­
śnik i wykwintny znawca sztuki narodowej.

W  skład teraźniejszej dyrekcyf wchodzą, oprócz 
wymienionego prezesa: I w iceprezes, dr Stanisław  
T o m k o w i e  z, II  wiceprezes, artysta-m alarz, P io tr 
S t a c h i e w i c z ,  sekretarz Seweryn B ó h m ,  oraz 
pp.: Ju lia t F a ł a t ,  dyrektor Akademii sztuk pię­
knych, Józef K o t a r b i ń s k i ,  dyrektor teatru, Jó ­
zef R o s t a f i ń s k i ,  profesor uniw ersytetu Jag ie l­
l o ń s k i e  g o ,  Tadeusz S t r y j e ń s k i ,  architekt. 
Teodor T a 1 o w s k i , a rc h ite k t, W łodzimierz T e t- 
ń i a j e r ,  artysta-m alarz, P io tr U m i ń s k i, W incen­
ty W o d z i n o w s k i ,  artysta-m alarz , Leon W  y- 
c z ó ł k o w s k i ,  artysta-m alarz i Jan  Z a w i e j s k i 
architekt. Na tem miejscu nie sposób nie podnieść 
zasług obecnego se k re ta rz a , p. Bóhma , który już 
29 la t dla dobra Towarzystwa, a temsamem arty ­
stów polskich wytrwale pracuje.

W  początkach swego istnienia mieściło się Towa­
rzystwo w kamienicy niegdyś do bar. Larissa na­
leżącej n zbiegu ulic Brackiej i Franciszkańskiej. 
W  r. 1871 przeniosło się do pałacu biskupiego, 
którego część na pierwszem piętrze w tym celu 
odrestaurowano, wreszcie zaś zajmowało prawą gór­
ną część Sukiennic od r. 1879, aż do wiosny bie­
żącego rokn, gdy sprowadziło się do własnego gma­
chu.

Po 47 latach istnienia Towarzystwa godzi się 
stwierdzić, że zesnmowane zakupy dzieł sztuki do 
losowania wynosiły 923.712 koron; zakupy pryw a­
tne w tym czasie dokonane na wystawie 374.1)00. 
Przez lat 21 Towarzystwo oddawało część dochodu 
z wystawy i 5 °/0 od komisowego ze sprz"daży dzieł 
sztnki Towarzystwu wzajemnej pomocy a-tystów. 
P rzy ostatniej zmianie sta tu tu  w r. 1894 ustał ten 
stosunek, natomiast powstała Kasa pożyczkowa dla 
artystów; adm inistracyę Kasy prowadzi sama dy- 
rekeya Towarzystwa przyjaciół sztnk pięknych. — 
Ogółem, gdy wszystko razem dodamy, okaże się, że 
przez la t 47 do kieszeni artystów  polskich wpły 
nęła wcale pokaźna kwota 1,340.000 koron, nie li­
cząc rozmaitych konkursów i stypendyów, nie licząc 
korzyści moralnych.

Nowy gmach przy Placu Szczepańskim.
O becna, dzisiaj o tw arta siedziba Towarzystwa, 

je s t jego własnością, a zbudowaną została kosztem
180.000 koron między placem Szczepańskim a plan- 
tacyami, na gruncie, odstąpionym na ten cel przez 
gminę m iasta Krakowa, za cenę darowizny na rzecz 
Muzeum Narodowego „L ituan ii11 G r o t t g e r a .  Za 
bruki dookoła gmachu sprawione — Towarzystwo 
odstąpiło miastu — także do Muzeum Narodowego 
ogromny, charakterystyczny obraz Hipolita L i p i ń- 
s k i e g o: „W yjście procesyi z kościoła św. B arbary11. 
Na budowę gmachu ogłoszono w r. 1898 konkurs, 
z którego zwycięscą wyszedł młody architekt, K ra­
kowianin, Franciszek M ą c z y ń s k i .  D ragą nagrodę 
otrzymał architekt Karol Knaus. Budowa trw ała 
lat 3, a wykonał ją  bndowniczy P iotr K o z ł o w s k i  
pod kierownictwem architekta Tadeusza S t  ry j e ń- 
s k i e g o.

Z wyjątkiem marmurów i robót sztukaterskich 
przy fryzie, projektowanym przez prof. Jacka M a l ­
c z e w s k i e g o  — wszystko zostało wykonane wy­
łącznie siłami krajowemi. Do robót kamieniarskich 
użyto na cokół i schody kamień piaskowy z Bie- 
śnika (koło Tarnowa), na nyże i inne ornamentalne 
roboty kamień wapienny z Mikołajowa (koło Lwowa), 
a obramieuie drzwi głównych wykonano z kamienia 
Szydłowieckiego (z Królestwa). Ze strony dyrekcyi 
roboty pod względem artystycznym dozorował komi­
te t , składający się z pp. Bohma, architektów Ta- 
lowskiego i Stryjeńskiego oraz artysty-m alarza T et­
majera.

Tylko na częściowe pokrycie kosztów miało To­
warzystwo gotowe środki. Od początku swego istnie­
nia odkładało bowiem część rocznych dochodów na 
fundusz żelazny. Po zaprzestaniu zaknpywania zeń 
„dzieł pomnikowej treśc i11 zebrała się z czasem 
suma 60.000 koron w chwili rozpoczęcia budowy. 
To więc było jedno źródło: Na pokrycie reszty wy­
datków budowy musiano zaciągnąć pożyczkę hino- 
teczną 110.000 k( ron , udzieloną przez krakowską 
miejską Kasę oszczędności. Zaciągnięcie jej ułatwił 
Sejm, uchwalając w roku 1899 subwencyę roczną
1.000 koron z funduszów krajowych na cały czas 
trw ania am ortyzacyi pożyczki.

Wykończenie poszczególnych działów robót roz­
dzielono w ten sposób, że roboty ziemne, m urar­
skie i kam ieniarskie wykonał budowniczy Kozłow­
ski kam ieniarskie Szczyrbnła i Kozłowski, ciesiel­
skie Oraczewski , konstrnkeye żelazne fabryka Zie- 
leniewskiegp. roboty blacharskie Butelski, stolarskie 
i posadzki spółka komandytowa S tryjeński i Sp,, ro­
boty ślusarskie ornamentalne Górecki i Sp., ślnsar- 
skie budowlane G ó rk a . szklarskie Teodor Zajdzi- 
kowski i Kopel Grunwaid, pokostnicze Keppler, ma­
larskie Tach, sztukaterskie Putz. ogrzanie centralne 
i wodociągi Nitsch i Sp., urządzenie gazowe gazo­
wnia miejska, marmury Francini z Wiednia.

W iele już pisało się u nas o zewnętrznym wy­
glądzie nowego gmachu, co nas uwalnia od pono­

wnego wydawaniu sądu na tym punkcie. Co się zaś 
tyczy nrządzenia wewnętrznego — to należy za­
znaczyć, iż w jego skład wchodzą piękny przedsio­
nek (w nim kiosk dla biletera z lewej a z prawej 
wejście do kancelaryi zarządu Towarzystwa), 5 sal 
wystawowych, baidzo obszerne składy na obrazy, 
rzeźby i t. d., sala posiedzeń dyrekcyi, sala dla ob­
rad rzeczoznawców (w suterenach), oraz mieszkanie 
sekretarza i woźnych, kotłownia dla centralnego o- 
grzewania parą i t. d.

Wystawa.
Obecna wystawa obrazów i innych dzieł sztuki, 

przygotowanych na otwarcie gm achu , przedstawia 
się wprost imponująco. Afisz, ogłaszający ją , wyko­
nał artysta-m alarz Stanisław  F a b i j a ń s k i ,  otrzy­
mawszy na odnośnym konkursie pierwszą nagrodę. 
W ystawcam i są: C h e ł m o ń s k i ,  W.  K o s s a k ,
F a ł a t ,  R u s z c z y ć ,  M a l c z e w s k i ,  K.  P o ­
c h w a  1 s k i , Wł .  T e t m a j e r ,  A x e u t  o w i c z, 
K r z e s z ,  F a b i j a ń s k i ,  B ł o t n i c k i ,  A u g u ­
s t y n o w i c z ,  P a n k i e w i c z ,  R o z w a d o w s k i ,  
W y w i ó r s k i ,  K o t o w i c z ,  W o d z i n o w s k i ,  
S t r  o j n o w s k i , O k u ń , W.  P  o c h w a I s k i, 
T o n d o s ,  P o c i e c h a ,  S t a n i s ł a w s k i ,  Bo-  
z n a ń s k a ,  S t a n k i e w i c z ó w n a ,  W y c z ó ł ­
k o w s k i  i t. d. Ogół zaś dzieł wystawionych do­
chodzi liczby dwnstu pięćdziesięciu.

Światło we wszystkich salach — częśc.ą górne, 
częścią boczne — jest bardzo do b re , przedsionek 
zaś zdobią dawniejsze rzeźby P ł o t n i c k i e g o ,  
C e l i ń s k i e g o ,  K n r z a w y ,  P l e s z o w s k i e g o  
i innych. Całość wystawy, z k tó rą , jak  wiadomo, 
łączy się premiowanie najlepszego dzieła sztuki n a­
grodą, wyznaczoną z prywatnych funduszów przez 
prezesa T ow arzystw a, hr. Raczyńskiego , przedsta­
wia się bardzo korzystnie. Daje ona jasny obraz 
obęcnego stanu naszej sztuki, a ubolewać tylko mo­
żna, że wieln wybitnych artystów  polskich wystawy 
nie obesłało, jak n. p. B ran d t, Siem iradzki, S ta­
chiewicz.

K r fc k ó w , 11 maja.

Posiedzenia budżetowe Rady miejskiej odbę­
dą się w poniedziałek i we w torek, t. j. dnia 13 
i 14 maja. 1901 r.

Towarzystwo lekarskie krakowskie odbędzie 
we środę dnia 15 b. m. o godzinie 6 wieczorem, 
w klinice okulistycznej, posiedzenie zwyczajne, na 
którem prof. W icherkiewicz mówić będzie: „O wska­
zaniach i sposobie wykonania wypaproszenia (evi- 
sceratio) gałki ocznej11. Po odczycie nastąpi przed­
stawienie rzadszych przypadków chorobowych przez 
prelegenta i jego asystentów klinicznych.

Piętnasto-letni obchod jubileuszowy grona 
naucz. „Sokoła“ krakowskiego. Na posiedzeniu 
przed 2 tygodniami uchwalono w ogólnych zary­
sach program obchodu wspomnianego jubileuszu, 
który odbędzie się w czasie Zielonych Świąt z na­
stępującym programem

Sobota 25 m aja / 1) Rano nabożeństwo żałobne 
w kościele ks. Kapucynów za zmarłych członków 
grona nauczycielskiego. 2) Wieczorsm przyjazd n- 
czestników. P unk t zborny w jednym z lokali pu 
blicznycń, poczem nastąpi rozkwaterowanie.

Niedziela 26 maja: 1) O godz 10 rano uroczy­
ste przywitanie zjazdu w gmachu „Sokoła11; na­
stępnie odbędą ' się wspólne koleżeńskie ćwiczenia 
wszystkich byłych i obecnych członków grona na­
uczycielskiego, wreszcie nastąpi wygłoszenie refe­
ratów. 2) Wieczorem o godz 6 publiczny popis g i­
mnastyczny członków grona naucz, na boisKU, wzglę­
dnie w sali „Sokoła11. 3) Po popisie zakończy ob­
chód jubileuszowy wspólna wieczornica w gmachu 
Towarzystwa. Dzień ten zakończy właściwą uroczy­
stość. jubileuszową.

Poniedziałek 27 maja. 1) Rano wśpólna foto­
grafia, poczem nastąpi zwiedzanie pamiątek Krako 
wa. 2) W spólny obiad w gmachu „Sokoła11. 3) W y ­
cieczka w okolice Krakowa (W ieliczka. Bielany).

Przędzeniem obchodu zajmuje się osobna komi- 
sya. podzielona na sekeye. Równocześnie nstanowio- 
no sekretaryat zjazdu: sekretarzam i wybrano pp.
Edw arda Kubalskiego i M aryana Dąbrowskiego. Po 
wszelkie wskazówki i wyjaśnienia zwracać się na­
leży do sekretarza E. Kubalskiego „Sokół11, W olska 
25. Szczegółowy program obchodu zostanie wkrótce 
uczestnikom zjazdu rozesłany.

Z Akademii umiejętności. Posiedzenie wydziałn 
filologicznego odbędzie się w poniedziałek, dnia 13 
b. m. o godzinie 6 wieczorem. Porządek dzienny: 
1) Czł. L. Sternbach poda treść swojej pracy p. t.: 
„Spicilegium Chrislophorenm11. 2) D r Fr. Bujak 
przedstawi swoją pracę p. t.: „Przyczynek do stu 
ayów humanistycznych na Uniwersytecie Jagielloń­
skim 11.

Walne 7ąromadzenie członków krakowskiego 
oddziału U niwersytetu ludowego im. A- Mickiewi­
cza odbędzie się dnia 17 czerwca b. r. w sali R a­
dy miejskiej, o godzinie 7 wieczorem. Porządek 
dzienny: 1) Odczytanie protokółn z ostatniego wal­
nego zgromadzenia. 2) Sprawozdanie z działalności 
wydziału za rok sprawozdawczy. 2) Sprawozdanie 
komisyi sprawdzającej i udzielenie zarządowi abso- 
lutorynm. 4) W ybór zarządu na rok 1901 /1892 .
5) W ybór delegatów na walny zjazd Towarzystwa.
6) W nioski wydziału. 7) W nioski 1 interpelacye 
członków

Z Czytelni dla kobiet. W czoraj odbył się w 
krakowskiej „Czytelni dla kobiet11 oddezyt p. Ada­
ma Siedleckiego p. t. „W itold Gozdawa Godlewski11. 
Prelegent ukazał słuchaczom nietylko całość poety­
cznej działalności, która, niestety, w skutek prz°d 
wczesnego zgonu, nie dosięgnęła jeszcze swych 
szczytów, ale także odmalował barwnie całą piękną 
dnszę poety.

Równocześnie donoszą nam, że we w torek 14 
D m. odbędzie się tam (Sławkowska 12) wieczór 
muzykalno-wokalny z współudziałem p. Wierzuchow- 
skiego, profesora konserwatorynm, p. M. Skliwy, p. 
Delskiej i in. Dochód przeznaczony na zakupno 
książek do bezpłatnej wypożyczalni, założonej przy 
Czytelni dla robotnic i wieśniaczek. Wypożyczalnia 
ta  liczy jnż około 300 czytelniczek a książek tak 
mało, że częstokroć ludzie, przybyli z Bronowie i 
innych wsi okolicznych, odchodzą z niczem. Liczny 
napływ gości w urządzanym przez nas wieczorze, 
dałby nam sposobność zakupienia większej ilości 
dzieł dobrycb, a każdy z przybyłych przyczyniłby 
się teiusamem do podniesienia oświaty ludu. W stęp 
2u hal. Zarząd Czytelni przygotował tani bufet i 
różne niespodzianki.

Walne zgromadzenie Towarzystwa leczniczych

kolonij wakacyjnych dla izraelickiej dziatwy szkol­
nej odbędzie się dnia 20 b. m. o godzinie 5 po 
południn w lokaln Stowarzyszenia „Solidarność11 
nl. Zielona 10.

Walne zgromadzenie „P rzy tu liska11 uczestników 
powstania z r. 1 8 63 /4  odbędzie się we wtorek d. 
28 bm. o godz. 6 po południu w sali Rady-m iasta 
z następującym porządkiem dziennym: Sprawozda­
nie wydziału za r. 1900; wnioski komisyi kontro 
lującej; udzielenie absolutoryum ustępującemu wy­
działowi; interpelacye; wybór nowego zarządu i ko­
misyi kontrolującej; wnioski członków.

Z teatru komunikują nam: W  jutrzejszem  przeu- 
stawieniu „W esela11 rolę poety odegra po raz pier­
wszy p. Maryan Jednowski.

Nadzwyczajne walne zgromadzenie członków 
Towarzystwa wzajemnej pomocy uczniów uniwersy­
te tu  Jagiellońskiego odbędzie się ju tro  (w niedzie­
lę), o godzinie 3-ej po połndniu, w sali Kopernika 
w „Colleginm novum:i. W  razie braku kompletn 
odbędzie się drugie walne zgromadzenie o godzinie 
3 l /2 tegosamego dnia.

Porządek dzienny: 1) Odczytanie protokołu, 2) 
wybór komisyi kontrolującej w miejsce ustępującej, 
3) wybór zastępców kontroloia i skarbnika, 4) wy­
bór sądu koleżeńskiego w myśl nowego statutu, 5) 
wnioski i interpelacye.

0 gmach szkoły ŚW. Barbary. W czoraj obra­
dowała sekeya szkolna Rady miasta, w której prócz 
radcy miasta p. Beringera i radcy m agistratu p. 
Buczkowskiego, wzięli udział: p. Kowalikowski, ko 
misarz starostwa, imieniem rządu i profesor dr Ka- 
sparek, imieniem nniwersytetn. — Chodzi mianowi­
cie o usunięcie szkoły ludowej i bursy nauczyciel­
skiej z budynku, stojącego obok kościoła św. B ar­
bary i oddanie tegoż budynku funduszowi religij- 
nemn. Sprawa ta, nie załatwiona wczoraj osta­
tecznie, będzie jeszcze przedmiotem narad komisyi 
szkolnej.

Odznaczenie konkursowe. Dowiadujemy się. że 
projekt z godłem „Sustine11 kościoła o wspaniałem 
założeniu w stylu gotyckim, który zyskał srebrny 
medal i list pochwalny na konkursie międzynaro­
dowym warszawskim, wykonał architekt cywilny 
p. Jan  Zubrzycki, starszy inspeator nrzędu miej­
skiego budownictwa w Krakowie. P ro jek t ten wy­
konał p. Zubrzycki głównie na motywach szkoły 
krak. XIV wieku.

Zakończenie roku szkolnego, W  niedzielę dnia 
19 maja b. r. o godz. 10 zrana, odbędzie się 
w szkołach przemysłowych uzupełniających: na Smo­
leńsku , na K lep arzu , w Ogrodzie A ngielskim , na 
Daj worze i na Kazimierzu oraz w zakładzie ks. 
Siemaszki na K leparzu uroczyste zakończenie roka 
szkolnego, połączone z wystawą wypracowań pi­
śmiennych i rysunków.

M agistrat zawiadamia o tem pp. majstrów wszel­
kich rzemiosł i wzywa o ja k  najliczniejsze przyby­
cie do szkół powyższych, w celu przekonania się
0 postępie uczniów w naukach. Nabożeństwo dzięk­
czynne na zakończenie roku szkolnego odbędzie się 
tegoż dnia o godzinie 9 rano w kościele księży P i­
jarów.

Z Towarzystwa dla upiększenia m. Krakowa
1 okolicy. W ydział tego Towarzystwa na nosiedze- 
nia, odbytem dnia 11 maja b. r., zamianował pod- 
starszym p. P io tra S tachiew lcza, a skarbnikiem p. 
Henryka Huldnera. — Po wyczerpaniu dyskusyi 
wydział następnie nchwalił: 1. odpisać wszystkie, 
po dzień 3 .  grudnia 1 9 0 0  r. zalegające wkładki, i 
zapłaty tychże od członków nie żadać. 2. W ystawić 
kosztem , nie przewyższającym funduszów Towarzy­
stwa. ozdobną studnię na placu publicznyip w K ra­
kowie. W ykonaniem tej uchwały, a więc opracowa­
niem szczegółów, obraniem miejsca i przenrowadze- 
niem bndowy ma się zająć komisya, złożona z 5 
członków wydziału.

Poświęcenie nowej cukierni. Ulica Długa, do
niedawna jeszcze tak przypominająca szeregiem ni­
skich, zaniedbanych domków miasteczka prowincjo­
nalne, stała się bardzo prędko jedną z głównych 
ulic naszego miasta. — Domki, świadki dawnych, 
lepszych czasów, nstąpiły miejsca okazałym kamie­
nicom, a w ślad za tem ożywienie i ruch handlowy 
zapanowały na całej tej, słusznie Długą nazwanej, 
ulicy. — Do szeregn gnstowuie urządzonych lokali 
handlowych przybyła tu dziś enkiernia p Adama 
Piaseckiego, mieszcząca się w domu pod 1. 10.

Lokal, urządzony po enropejsku, zawiera czytel­
nię , zaopatrzoną w duży zasób pism codziennych 
i peryodycznych, osobną salę bilardową, gabinet dla 
pań, a przedsiębiorczy właściciel myśli o urządze­
nia letniej werandy na wzór istniejących w wię­
kszych m.astach.

Dziś odbyło się poświęcenie nowego handlu w o- 
becności wielu sąsiadów i grona zaproszonych osób 
z miasta, które, znając dotychczasową zapobiegli­
wość i rozumną pracę właściciela, serdecznie ży­
czyły mu powodzenia, z ufnością , że ie zdobędzie.

W sprawie usiłowanej kradzieży w buaynku 
starego teatru, gdzie miesz 'zą s 'ę  dekoracye, komu­
nikuje nam p. Am,oni Sperłak, dozorca tego gma­
chu i tereyan szkoły, że onegdajszej nocy, obu­
dzony przez stróża nocnego i polieyanta z zawiado­
mieniem , że w gmachu świeci się — natychmiast 
wstał i dopomógł do schwytania i aresztowania Jó ­
zefa Rzeneckiego.

Namiestnik hr. P ininski odebrał wczoraj przy­
sięgę od nowego biskupa tarnowskiego ks. W ałęgi. 
Dziś wieczorem wyjeżdża namiestnik do Tarnowa, 
aby wziąć udział w uroczystości konsekracyi i in- 
tronizacyi nowego biskupa.

Weteran Z r. 1831, Teodor Chmielewski, nmarł 
przeżywszy la t 90 w Kórniku w Poznańskiem. 
Mało już mamy takich weteranów, którzyby z cza­
su tej walki jeszcze żyli. W  Kórnikn oyło ich kil­
ku, ś. p. Teodor Chmielewski był ostatnim z nich. 
Mając la t 20 podążył do W arszaw y i był wzięty 
do* 4 pnłku piechoty ocnotniczej; wystawiał piersi 
swoje na kartacze moskiewskie, na co mia1 prze­
chowane dowody w papierach.

Dyrektor poczt p. Seferowicz powrócił z podró­
ży inspekcyjnej i objął nrzędowanie.

Na zjazd wszechsokoli do P rag i wysvta „So 
kół11 lwowski siedmiu delegatów, którzy wezmą u- 
dział w . wspólnych ćwiczeniach.

Wybór uzupełniający jednego członka Rady po­
wiatowej w' Złoczowie z grupy gmin wiejskich roz­
pisało namiestnictwo na dzień 17 czerwca b. r., a 
jednego członku z grupy gmin miejskich na 18 
czerwca.

Telefon. Dyrekcya poczt ogłasza: W  Kolędzia- 
nach (starostwo Czortków) urządzono dla użytku i 
na koszt właściciela dóbr p. Ludwika Horodyskiego 
państwową stacyę telefoniczną z przyłączeniem jej 
do urzędu pocztowego i telegr. w Probużny. O twar­
cie ruchu nastąpi w dniu 16 bm.

Tarnopol, 9 maja. Dziś odprawiono tu  w ko­
ściele parafialnym  nabożeństwo żałobne za spokój 
duszy ś. p. arcybiskupa ormiańskiego ks. Izaaka 
Mikołaja Issakowicza, honorowego obywatela nasze­
go miasta. Cała Rada mDjska „in corpore11, szkoły 
ludowe i średnie, przedstawiciele władz i mnóstwo 
publiczności wzięło w naooźeństwo udział.

Zachęcone sympatyą ogółu Koło miejscowe To­
w arzystwa szkoły ludowej urząaza w niedzielę. 12 
b. m. w salach „Sokoła11 wielki kiermasz z nader 
nrozmaiconym programem, przeznaczając cały do­
chód na założenie beznłatnej czytelni w Tarnopolu, 
której brak ogromnie odczuwać się daje. Czytelnie 
takie istnieją jnż, dzięki rzeczonemu Kołu, po wsiach 
okolicznych, to też mieszczanie nasi bardzo o to 
proszą.

Pożary W kraju. Jak  co roku o tej porze, roz­
poczyna się straszny sezon pożarów w Galicyi. — 
I tak, w dniu 28 z. m. spaliło się w Gorajcu, po- 
wiatn cieszanowskiego, 7 zagród włościańskich, w ar­
tości około 2( i.OOO K, zaś onegdaj w nocy spłonęła 
w Żurawnie wołownia, należąca do właściciela dóbr 
p. Antoniego Skrzyńskiego. W  płomieniach zginęło 
także 28 wołów, wartości 7O0O K.

Groźny pożar wybuchł w nocy z 1 na 2 b. m. 
w Poździmierzu, powiatu sokalskiego, w stajni go­
spodarza P iotra Dobraczyńskiego. Pastw ą płomieni 
padło 20 zagród włościańskich i kilka sztuk bydła. 
Ogólna szkoda wynos1 25.000 K, ubezpieczona za­
ledwie w kwocie 8300 K. Przyczyna pożaru nie­
wiadoma.

Brody znajdują się obecnie w pełnym*- sezonie 
pożarów; niema dnia, iżby w bliższej lub dalszej 
okolicy łuna nie zwiastowała nieszczęścia, dotyka­
jącego i tak zubożałą, i to w czasie przednówku, 
ludność. Onegdaj np. w niedalekim Jasionowie zgo­
rzało 18 gospodarstw, w małej tylko części ubez; 
pieczonych.

W  Gajach również zgorzał dobytek ludzki, a w 
Sobinie pastwą płomieni padła gorzelnia hr. Stan. 
Badenicgo.

Czyż wobec tak licznych wypadków nie byłoby 
stosowną rzeczą, by wydziały pow.atowe zarządziły 
lustracyę środków ratunkowych i przynagliły gminy 
do urządzenia pogotowia pożarnego-1

Z Cieszync. otrzymujemy następujące pismo z pro­
śbą o zamieszczenie:

Szanowna Redakcyo!
W  numerze „K uryera Lwowskiego11 z dnia 8-go 

b. m. (nr 127), w korespondencyi z Cieszyna (na 
str. 3), podano fakta nienrawdziwe, uwłaczające 
nauczycielom gimnazyum polskiego w Cieszynie. — 
Śmiem prosić Szanowną Redakcyę , aby mi pozwo­
liła w łamach swego cennego pisma wiadomość tę 
sprostować.

Na wiecu w Cieszynie w dniu 31 marca b. r. 
poseł z knryi V p. Cingr powiedział publicznie, że 
jeden z profesorów gimnazyum polskiego głosował 
przy prawyborach w kuryi V na listę niemiecką. 
Na wezwanie moje, aby p. Cingr otwarcie wymie­
nił nazwisko owego p rofesora. otrzymałem odpo­
wiedź, że p. Cingrowi jacyś robotnicy tej wiado­
mości udzielili i że nazwiska wymienić nie umie, 
Wobec tego stwierdziłem krótko, że p Cingr jest 
m y l n i e  p o i n f o r m o w a n y ,  że go ktoś w błąd 
wprowadził. ‘

W e wspomnianej korespondencyi ma się znajdo­
wać dowód, że nie ja, ale p. Cingr ma racyę, po­
wiedziano tam bowiem , że na l.stę niemiecką gło­
dowali profesorowie gimnazyum polskiego Karol F o- 
b e r  i H enryk W y t r z e n s .

Otóż stwierdzam, że piofesorein gimnazyum pol­
skiego jest p. dr J a n  W y t r z e n s ,  a nie H e n ­
r y k  i p. Jan  W yirzens nie głosował na listę nie­
miecką. Stwierdzam także, że nauczycielem śpiewu 
w gimnazyum polakiem jost p. J a n  F o b e r, a nie 
K a r o l  i p. Jan  Fober nie głosował na listę nie­
miecką.

Nadto zaznaczam , że owi wynalezieni w aktach 
wyborczych H enryk W ytrzens i Karol F’ober są 
nauczycielami niemieckich szkół ludowych miejskich, 
a nie profesorami gimnazyum polskLgc. — Ten­
dencyjnie fałszywe wiadomości o profesorach gi- 
mnazynm polskiego w Cieszynie przynoszą szkodę 
zakładowi kresowemu, to też zwracam się z gorącą 
prośbą do wszystkich pism polskich, które powtó­
rzyły ową fałszywą wiadomość, aby ją  raczyły na 
podstawie faktów przytoczonych sprostować.

K azim ierz  W'róhlcwnki, 
naucz, gimu, poi. w Cieszynie.

Pggrzeb zmarłego dnia 8 bm. b'skapa sandomier­
skiego ks. Sotkiewicza odbył się w Sandomierzu 
przy udziale około 3000 osób. Eksportował zwłoki 
biskup kielecki, ks, Kuliński.

Opera Paderewskiego Z Drezna donoszą: P re­
miera „M anru“ Paderewskiego odbędzie się w ope­
rze tutejszej dnia 24 b. m. Spodziewany liczny 
zjazd z W arszawy, Poznania, Krakowa i Lwowa. 
D yrektor teatru  lwowskiego p. Pawlikowski, który 
wystawia „M anrn11 we Lwowie 5 czerwca, przybę­
dzie także na premierę. Do Lwowa wyjedzie Pade­
rewski 1 czerwca.

Oszustwa przy poborze do wojska. Jeszcze 
w ubiegłym rokn donosiliśmy, że w kilku miastach 
ni“®ieckich odkryto oszustwa, których dopuszczano 
się przy poborze do wojska Jeoen z tych głośnych 
procesów nkończyl się wczoraj w Elberfeldzie. T ry ­
bunat skazał Baumanna na 7 la t więzienia z wli­
czeniem roitu przepędzonego w więzieniu ślodczem 
i na 5 la t n tra ty  praw  obywatelskich; Dieckhoffa 
na 2 la ta  więzienia i 3 lata u traty  praw, a innych 
na więzienia od miesiąca do 5. Ośm in' oskarżonych 
trybunał uwolnił.

Generał-gubernator moskiewski, w. ks. Ser­
giusz, wydał rozporządzenie, zabraniające mieszkań­
com Moskwy noszenia przy sobie noży. Tylko te 
osoby, których zawodowe zajęcia wymagają konie­
cznie noszenia przy sobie n o ża , stanowią wyjątek. 
Przekroczenie tego zakazu karane będzie grzywną 
aż do kwoty 500 rubli, albo aresztem do 3 mie­
sięcy.

Dymisya Miquela. Stosunek tego wpływowego 
m inistra do cesarza W ilhelma zamącił się w osta­
tnich czasach do tego stopnia, że cesarz unikał 
wprost swojego dawr.ego nlubieńca. Jeden z wielu 
powodów tej „mutatio rerum 11 podaje „Freisinnige 
Zeitung11 — Miąnel odmówił wstawienia w budżet 
kwoty 25.000 marek na pewien cel artystyczny, 
o który chodziło słynnemu malarzowi W ernerowi 
Cieszący się zaufaniem cesarza W erner, wyraził 
z powodn skreślenia owej sumy swoje ubolewania 
wobec Wilhelma, który, będąc naówczas w podróży, 
telegraficznie wezwał Miąuela, ażeby podał przy­
czyny swojego postępowania w danej sprawie. Mi- 
quel odpowiedział również telegraficznie, zastrzega­
jąc sobie grnntowniejsze umotywowanie swojego 
stanowiska w ustnym wykiadzie. — Forma tele-
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gi amn miała wywołać niezadowolenie cesarza, który 
od 'owej chwili aż do iym isyi Miąnela raz tylko 
przelotnie z nim się spotkał.

DŻlima w Konstanty nopoln miała wygasnąć, od 
sześcin bowiem dni żaden jnż nie zaszedł podej­
rzany wypadeK. — środki policyjno-sanitarne, za­
rządzone przy odjeżdzie i przyjeździe podróżnych, 
zniósł rząd turecki.

Żona generała Buthy — jak donosi telegram 
z P retory i — wsiadła jnż na okręt, który ją  prze 
wiezie do Europy.

Ameryka przeciwko Niemcom. Od pewnego 
czasu prasa w Stanach Zjednoczonych zaczęła ogła­
szać agitacyjne artykuły przeciwko Niemcom. — 
Dzienniki niemieckie tw ie rd zą , że wystąpienie to 
prasy amerykańskiej przypisać należy wpływom wiel­
kich dfcmów handlowych, które dotychczas dzierżyły 
w swych rękach cały handel z Ameryką południo­
wą , obecnie zaś spotkały się z silną konknrencyą 
kupców niemieckich.

Reporter musi obok wielu zalet ducha i ciała 
posiadać również i dobry słnch, w przeciwnym bo­
wiem razie uczuć może niemiłe skntki na własnej 
skórze. — Doświadczyli tego dwaj dziennikarze ho 
lm derscy, którzy przybyli do Szwerynn, ażeby opi­
sać wjazd holenderskiej pary królewskiej do tego 
miasta. Gdy oficer, dowodzący konną eskortą , ja ­
dącą przed- powozem królewskim , wezwał publi­
czność, ażeby się usunęła, dwaj owi reporterzy, ma­
jąc przytępiony słnch, nie nstąpili z drogi, sku­
tkiem czego cały oddział konny przekłusował po ich 
ciałach i zadał im ciężkie rany. ^

Król włoski, W iktor Emanuel, przyjął w pa­
łacu krśley skim depntacyę 28 anstryackiego pułku 
piechoty, którego właścicielem mianował go cesarz. 
Przyjęcie deputacyi ze strony króla włoskiego było 
b&ruzo serdeczne.

Teatr polski W Chicago. Sprawa utworzenia 
w Chicago polskiego teatrn  uarodowego, w zasadzie 
zupełnie już jest zdecydowaną. Korespondent pary­
ski warszawskiego „W ieku" wiadomość tę czerpie 
z ust przybyłego niedawno z Nowego Jorku  p. Fr. 
Szumańskiego (F r  ą c z k o w s k i e g o, b. artysty  
teatru  krakowskiego).

P. Szumański, nie zrażając się trudnościami, ani 
niepowodzeniem, jakiego doznał przed 9 laty, inny 
arty sta  krakowskiego teatrn  (p. Kamiński), prowa­
dził nsPgruncie amerykańskim przez sześć miesięcy 
energiczną i żywą agitacyę, uwieńczoną pomyślnym 
rezultatem. K ilka amerykańskich pism, niedorosłych 
widocznie do potrzeby widowisk i, nie uznając ich 
zupełnie, walcz] ła zawzięcie przeciw projektowi p. 
Szumańskiego. Lecz popierało gd szersze koło pu­
bliczności i inna część prasy, roznmiejąc doniosłość 
narodowego teatrn  dla tego surowego społeczeń­
stwa, bardzo niestety ciemnego i zbyt wyłącznie 
zamkniętego w praktycznych celach życia. T eatr 
polski będzie dziełem ofiarności publicznej. W znie­
sie go sobie naród W  Ameryce zorganizował się 
komitet pod przewodnictwem p. Ralpha Modrzejew­
skiego (syna znakomitej artystki, która gorąco po­
piera sprawę teatru) celem zbierania składek na 
budowę tego gmachu, p. Szumański zaś wrócił na 
czas pewien do Europy, by w „starym kraju" pro­
pagować swą ideę i szukać dla niej poparcia. Pan 
Józef Hoffman, znany nasz muzyk, przyrzeka dać 
w jesieni koncert w Chicago na rzecz przyszłego 
teatrn . P . Szumański ufa, że i inne nasze sławy 
narodowe i cały nasz ogół polski zechcą poprzeć 
jego usiłowania.

A rty łcl tea tru  polskiego podróżować będą przez 
parę miesięcy roku, dając gościnne występy po ró­
żnych miastach Stanów Zjednoczonych, posiadają­
cych poważny dość procent polskiej ludności, a 
więc jeździć będą do Buffalo (80.000 Polaków), 
D etroit (45.000), Milwaukee (70.000), Toledo (35 
tysięcy), New W k ,  Brocklin i Jersey-C ity (do 60 
tysięcy). Przy teatrze założoną będzie szkoła dra­
matyczna, mająca na celu kształcenie artystów miej­
scowych.

Oberża ludowa. Medyolan wzbogaci się wkrótce
0 jeden zakład użyteczności publicznej. W przy­
szłym miesiącu otw arta będzie oberża Indowa, — 
Albergo popolare, — założona przez związek Unio- 
ne cooperativa. K apitał na ten cel potrzebny w su­
mie 500,000 lir. zebrany został w krótkim stosun­
kowo czasie, nadto 200 .000  lir. dano na hypotekę 
nowego gmachu, który znajduje się w pobliża placu 
katedralrego. Za wzór ą0 oberży ludowej posłużyły 
domy Rowton i w Londynie. Oberża nie je s t wszak­
że bynajmniej przytułkiem dla pozbawionych dachu. 
Zakład może pomieścić 540 mężczyzn —  później 
wybudowany ma być taki sam dla kobiet — i urzą­
dzony je s t według wszelkich najnówszych wymagań 
hygieny i niezbędnego komfortu. Na parterze znaj­
duje się obszerna jadalnia, czytelnia i palarnia, oraz 
pokoje administracyi. Izby dla lokatorów są obszer­
ne i jasne, a Każda zawiera tylko dobre łóżko, 
krzesło i stół. Na wszystkich fńęciu piętrach, oświe­
tlonych wszędzie elektrycznością, są duże, p rakty­
cznie urządzone sale do mycia, a w suterynach — 
kąpiele i prysznice. Cały gmach ogrzewany jest cen­
tralnie. Każdy lokator płaci dziennie 50 cent., przy- 
tem korzysta bezpłatnie ze w szystkim  wygód, nadto 
otrzymuje za minimalną cenę smacznie przyrządzone 
jedzenie. Komu wszakże i ta  cena jest jeszcze^ za 
droga, ten może sobie sam straw ę przyrządzać, a 
w zakładzie otrzymuje Dezpłatnie ogień, sól, naczy­
nia do gotowania i do jedzenia. Je s t też w zakła­
dzie balwierz, oraz krawiecki i szewski warsztat. 
Zarząd zakładn spodziewa się klienteli nietyle z naj­
niższych w arstw  ludności ile z klasy lepszych ro­
botników, drobniejszych urzędników i subjektów han­
dlowych, pobierających skromne pensye.

Mianowania. Prezydent ministrów, jako m inister spraw 
wewnętrznych, zamianował wiceseKretarza w minister­
stwie dra Bolesława Małachowskiego sekretarzem na­
mi _stnictwa w Styryi.

Przeniesienia. Dyrekcya poczt i telegrafów przeniosła 
asystenta pocztowego Herza Panllego z Krakowa do 
Stryja.

Konkursy. Ogłoszony zustał konkurs na posady ekspe- 
dyentów przy urzędach pocztowych: w Tnrylczn z ry- 
czałtem -K na służącego i w Kamienne], dla któ­
rego później ryczałt na służącego przyznany będzie.

Odnośnie do ogłoszonego konkursu w numerze 107 
„Gazety Lwowskiej" oznajmia się, że konkurs na posa­
dę rewid i ta  ewentualnie ofieyała, asystenta i prakty­
kanta rachunkowego przy wyższym sądzie krajowym 
we Lwowie upływa 5 b. m.

Przy zakładzie karnym w Stanisławowie jest do ob­
sadzenia posada nadzorcy więźniów (II kategoryi płacy), 
z którą połączone są obowiązki obsługiwania i dozoro­
wania kotłów, machiny parowej, urzi dzeń ogrzewalnych
1 wszelkich innych urządzeń ogrzewalnych.

(„Gazeta Lwowska" Nr 108.)
Wydział powiatowy w Chrzanowie rozpisał konkurs 

na pusadę lekarza okręgowego z siedzibą w Bobrkn 
z płacą roczną 1000 K i ryczałtenf na objazdy 800 K. 
Termin wnoszenia podań do 31 b. m.

Składki. Na gimnazyum polskie w Cieszynie łożyły 
uczennice kursu handlowego wydziałowej szkoły żeń­
skiej św. Scholastyki 2 K

Repertoar Teatru miejskiego.
W  niedzielę 12 maja: „Wesele", dramat w 3 aktach 

wierszem St. Wyspiańskiego.

Z kalendarza. W niedzielę 12 maja. Nereusza i Pan- 
krac»go mm.; w poniedziałek 13 maja: Hilarego lt. i 
Serwacego m.; we wtorek 14 maja: Bonifacego m.

Wschód słońca dnia 12 maja o godzinie 3 minut 59, 
zachód o godzinie 7 minut 14; długość dnia godzin 15 
m inu t  15.

Z krakowskiegu obserwatoryum. Dnia 10 maja pogodnie. 
Termometr doszedł od +  10 5 C. do +  23'3 O.

Barometr stoi wysoko.
Dnia 11 maja  o godzinie 7 rano stan barometru był 

7463, termometru -|- 14 2 O.
Wiatr północno-wschodni.

Gabryelski (Krzysztofory, Kraków) sprze­
daje fortepiany najznakomitszej w Austryi 
fabryki P c  i  x » o f  z mechaniką angielską 

po 500, wiedeńską po 800 z;tt\

Wiadomości M o n ,  literactie i artystyczne.
—  ,,RenOVation“. P aryski korespondent „K rajn“ 

donosi:
Hr. W odzyński raczył wzbogacić piśmiennictwo 

francuskie nową powieścią p. t. „Renovation". — 
Gdyby powieść ta wyszła z pod pióra jakiegoś 
francuskiego fabrykanta romansów feletonowych, po­
minąłbym ją  milczeniem. Fakt, że autor nosi poi 
skie nazwisko, zmusza mię do przykrego obowiązku 
wypowiedzenia kilku słów o tej pracy.

Jak i cel miał hr. Wodzyński, pisząc swe „dzie­
ło", nie wiem — jak  nie jestem w stanie zdać so­
bie sprawy, co chciał wypowiedzieć przez ty tu ł 
»wej powieści: „Odrodzenie". Ale szczerze i otw ar­
cie powiem, że w ostatnich czasach nie zdarzyło 
mi się wziąć do ręki książki, w którejby społe­
czeństwo polskie było tak zdeptane i spiugawione. 
Główna bohaterka romansu, której p. W odzyński 
każe należeć do starej polskiej rodziny i którą ota­
cza nietylko litością i współczuciem, ale nawet wy­
raźną sym patyą, wydaje mi się tworem jego w y­
obraźni. Nie słyszałem w dziejach naszych o podo­
bnych ladacznicach. Jeśli kiedykolwiek takie w yją­
tki istniały - -  historya pogrzebała je bez Krzyża 
w milczącej niepamięci.

I  dziwne zaiste zestawienie faktów. Autor „Re- 
novation“ je s t jednym z tłomaczów Sienkiewicza na 
język francuski, tego Sienkiewicza, którego czysta 
dusza tak nkochała ojczystą społeczność! W szak to 
p. W odzyński tłomaczył „Rodzinę Połanieckich"? 
I mając przed oczyma Marynię Połaniecką, nie wa­
hał się nazwać Polką swej Maryi-Benedykty Biel­
skiej, zaliczyć ją  do polskich kobiet?

- Cieplice Trenczyńskie opracował dr Stefan 
Filipkiewicz. Spora około 80 stronic licząca bro­
szura, zawiera cenne wskazówki naukowe i prakty­
czne dla leczących się w tern zdrojowisku.

—  Jak p ie lęg n o w ać  zęby i usta, przekład z nie­
mieckiego dziełka dra Rosego zasłngnje na rozpo­
wszechnienie ze względa na wpływ, jak i m ają zdro­
we zęby na ogólny stan zdrowia ludzkiego.

— „Szkolnictwa", organn nauczycieli Indowych, 
wyszedł N r 1 3 , który zaw iera: Odpowiedź drowi 
Falkiewiczowi. — Solidarność nauczycielska. — 
W ywalczyć musimy. — Z Rady państwa. — Pra- 
ktykantki nauczycielskie we Lwowie. — Sprawa 
kolegi posła Seitza. — Z bieżącej chwili. — Rzą­
dy dra Bobrzynskiego. — Wspomnienie pośmier­
tne. — Wiadomości potoczne. — Odezwa. — P i­
śmiennictwo. — Ogłoszenia.

c. k. krakowskiego Tow. rolniczego. O godz. 10 
rano walne zgromadzenie Towarzystwa rybackiego 
w Bali Rady miejskiej.

Dostawę węgla mineralnego dla galicyjskich 
kolei państwowych rozpisano. Bliższych szczegółów 
mogą interesanci zasięgnąć w dyrekcyi kolei pań­
stwowych w Krakowie, w oddziale dla spraw ma­
szynowych.

Z kolei państwowych. Ponieważ nowy (letni) 
rozkład jazdy wchodzi w życie na kolejach rosyj­
skich południowo-zachodnich dopiero dnia 19 b. m., 
zatem pociąg nr 2556 kolei państw, (mający połą­
czenie do nowego pociągu n r 4 wspomnianych kolei 
rosyjskich), zaw arty w rozkładzie jazdy tabl. V na 
sziaku 132, bodzie kursował w czasie od dnia 1 do 
18 b. m z Czerniowlec tylko do austryackiej No- 
wosielicy.

W  celu nzyskania połączenia od pociągn kolei 
państw, n r 2254  z Dociągiem kolei rosyjskich po­
łudniowo-zachodnich nr 4, w czasie od d. 1 do 18 
b. m. kursować będzie tymczasowo między Nowo- 
sielicą anstryacką a Nowosielicą rosyjską pociąg 
n r 2558, odchodzący z Nowosielicy austryackiej 
wieczorem o godzinie 6 minut 50, a przychodzący 
do Nowosielicy rosyjskiej wieczorem o 7 -ej godzi­
nie.

2 targów zbożowych. Kraków, dnia 10 maja 1901 
rokn. Płacono za 100 klgr. netto: Pszenica krajowa od 
16'— do 17'20. Pszenica węgierska od —■— do —■—. 
Zyto krajowe od 14 20 do 15 40. Zyto węgierskie od 
—'— do —.—. Jęczmień od 12 20 do 12'85. Owies z opła­
tą akcyzową od 1480 do 15 00. Groch od 17‘ — do 24'—. 
Tatarka  od 14 -— do 17 —. Proso od 10'— do 1P50. 
Fasula od 14'— do 21"—. Jagły  od 19'— do 25'—. Sia­
no od —■— do 6 40. Słoma od —■— do 0'—. Koniczyna 
od —•— do 7'6C Ziemniaki za hektolitr od 2'40 do 2'60. 
Jajs za kopę od 2 40 do 2'60 Masłu za garniec od 6 00 
do 8‘—. Spirytus na 95 prc. Tralesa za hektolitr od 
— do 168. Okowita na 75 prc.- od — do 128 —. 
Wyka za 100 klg. od —■— do —-. Knkurudza za 
100 klg. od —■— do — -jś  Koniczyna nasienna czer­
wona za 100 klg. od A — do —■—. Koniczyna na­
sienna biała za 100 klg. od —■— do —■—. Tymotka 
za 100 klg. od -■— do -■—. Kapusta w głowach 
świeża za kopę od —'— do —'—.

Dział ekonomiczny.
Trzydniowy zjazd rolniczy odbędzie się w K ra­

kowie d. 21, 22 i 23 b m. Program  je st nastę­
pujący:

Dnia 21 b. m. o godz. 10 rano walne zgroma­
dzenie „Towarzystwa hodowców czerwonego bydła" 
w lokalu krakowskiego Tow. rolniczego ul. Baszto­
wa 1. 6. O godz. 11 rano otwarcie i poświęcenie 
Zakładn sadowniczego „Towarzystwa ogrodniczego 
w Krakowie" na P rądniku Czerwoni m. O godz. 4 
po południc otwarcie konkursowej wystawy ogro­
dniczej, obesłanej przez kierowników szkół ludo­
wych powiatu krakowskiego. Zwiedzenie wystawy 
sezonowej kwiatów ciętych w lo ta lu  Tuw. ogrodni­
czego przy ulicy Straszewskiego 1. 22. O godz. 6 
po południu walne zgromadzenie Tow. ogrodniczego 
w Krakowie. Referaty. Sprawozdanie i rozdanie na­
gród (Collegium chemicum).

Dnia 22 b. m. o godz. 10 rano walne zgrom a­
dzenie c. k. krakowskiego Tow. rolniczego w Towa­
rzystw ie wzaj. ubezpieczeń. Porządek dzienny Aj 
zebrania ogólnego: 1) Zagajenie i otwarcie obrad
przez przewodniczącego. 2) Protokół obrad z osta­
tniego zgromadzenia (drukowany). 3) Sprawozdanie 
z czynności Tow arzystwa rolniczego krakowskiego 
7a r. 1900 (drukowane). 4) Sprawozdanie komisyi 
kontrolującej. 5) Wniosek komitetu w spiaw ie do­
płat ze strony Towarzystw  rolniczych okręgowych. 
6) Budowa kanałów wodnych w Galicyi (ref. prof. 
dr 'T adensz Sikorski). 7) Sprawozdanie z czynności 

owaraj srw rolniczych okręgowych (ref. p. W łady­
sław żeleński). 8) Sprawa kredytu melioracyjnego 
(ref. p- Stefan Konnoka). 9) W ybór dwóch człon­
ków komitel u. 10J W nioski sekcyj ogólnego zebra­
nia. 11) W nioski s moistne i interpelaeye. B) Ob­
rad w sekcyach. I. Sekcya ogólna: 1) Odnowienie
traktatów  handlowych (ref. prof. d r Antoni Górski, 
korref. dr Adam Krzyżanów k.). *j) Izby rolnicze
(ref. d r Jan  Hnpka, korref. Karol Caecz). 3) Or- 
ganizacya zakupna i zbytu wytworów rolniczych 
(ref. Karol Czecz). II. Sekcya hodowlana: 4) Za­
kaźne poronienie krów (ref- prof. d r Juli m  No­
wak). 5) W ystaw a trzody chlewnej (ref. prof. dr 
Karol Malsbnrg). 6) Otwarcie granicy niemieckiej 
dla wywozu bydła (ref. Karol Czecz). III. Sekcya 
rolnicza: 7) W ychodźtwo robotników rolnych i or- 
ganizacya pośrednictwa w wyszukiwaniu pracy 
(ref. A leksander Dąbski). 8) Dostawa siana i owsa 
dla wojska (ref. Edward Manrizio). 9) System pły­
tkiej orki Owsińskiego (ref. W łodzimierz Sułczew- 
ski). O 11 rano zgromadzenie powiatowe delegatów 
Kółek rolniczych (w sali Rady, powiatowej;. O 3 
po południu otwarcie wystawy trzody chlewnej w 
zakładzie kontumacyjnym. O 5 po południu dalszy 
ciąg walnego zgromadzenia c. k. krak. Tow. rolni­
czego (obrady w sekcyach).

Dnia 23 b. m. o godz. 9 rano dalszy ciąg obrad

Telegraflcm i t e le f o n ie  
wiadomości „N. Reformy".

lwów, 11 maja. „Dziennik PoIsk1" donosi, 
że S e j m k r a j o w y  Galicyi zwołany będzie 
w terminie między 15 a 20  czerwca na 3-ty- 
godniowa sesyę.

Dyrektorowi osławionej „Unio Catholica" 
T h u m e n o w i  doręczono już akt oskarżenia. 
Rozprawa kam a odbędzie się w ostatnich dniach 
maja.

Dziś odoyło się tu walne zgromadzenie „Zwią­
zku rodzicielskiego".

Na konkurs Związku naukowo-literackiego, 
rozpisany z powodu jubileuszu Sienkiewicza na 
sylwetki ze świata literackiego, nadesłano pra­
ce o Sienkiawiezu, Żeromskim i Tetmajerze.

Lwów, 11 maia. Rozprawa przeciw mordercy 
Czajkowskiemu obudzą względnie najwięcej 
ciekawości wśród kobiet. Na rozprawie widać 
wiele młodych dziewcząt, które nie wychodzą 
z sali mimo bardzo drażliwych zwrotów w roz­
prawie. W czoraj zeznała Marcelina Zygmunto- 
wa, ciotka oskarżonego, że tenże schronił się 
do niej w Kąkolnikach, uciekając przed żan 
darniami, i zawołał: „Zamordowałem moją ko­
chankę Magdusię. Prosiła mnie o to, a przy 
mnie Boga nie było".

Dzisiaj przed południem zeznawał jako świa­
dek dyrektor poczt S e f e r o w i c z ,  u którego 
Czajkowski służył jako lokaj. Świadek zeznaje, 
że Czajkowski był leniwym.

Zeznawali następnie księża Martynowicz i 
Tropiński. Wyrok zapadnie dziś w nocy lub 
jutro rano.

Zamach na życie.
Nowy Sącz, 11 maja. Osoby, które przybyły 

tutaj pociągiem kolejowym z Tarnowa, opowia­
dają, że na stacyi kolejowej G r o m n i k  za­
szedł wypadek z a m a c h u  na jednego z po­
dróżnych.

Mianowicie gdy w Gromniku wysiadał z po­
ciągu margr. Guy Deschamps de B o i s h e- 
b e r t, aby udać się do odległego o kilka kilo­
metrów Siemiechowa, gdzie mieszkał, zbliżył 
się do niego Mikułowski, dawny w łaściciel Sie­
miechowa, i s t r z e l i ł  d o  n i e g o  z r e w o l ­
w e r u .  Strzał jednak c h y b i ł  i trafił w la­
tarnię. Mikułowski usiłował w tedy’ s t r z e l i ć  
p o w t ó r n i e  do margrabiego, lecz przeszko­
dzono temu. Mikułowskiego ubezwładniono i od­
dano w ręce żandarmeryi.

Całe to zajście wywołało popłoch wśród ja­
dącej publiczności.

Jak się dowiadujemy, Mikułowski, który był 
dawniej właścicielem  Siemiechowa, (pod 'Zakli­
czynem), mieszkał tam jeszcze i obok zabudo­
wań dworskich posiadał małą fabryczkę słomia­
nych mat, podczas gdy mrgr. Boishebert mie­
szkał we dworze.

Praga. 11 maja. „Politik^, donosi, że cesarz 
przybędzie do Pragi w pierwszej połowie czer­
wca.

Lipsk, 11 maja. Sąd państwowy odrzucił za­
żalenie nieważności rzeźnika L eriego z Choj­
nic i zatwierdził wyrok I instancyi, skazujący  
go na 4 lata więzienia za krzywoprzysięstwo  
w aferze W intera.

Strasaburg, 11 maja. Cesarz Wilhelm przy­
był tu wczoraj.

Paryż, 11 maja. Nuncyusz papieski, ks. Lo- 
renzelli, który według doniesień ze strony na- 
cyoualistów miał nstąpić, powrócił tutaj z Rzymu.

Bern, U  maja. W prasie młodo-tureckiej, 
która wychodzi w Genewie, nazywano sułtana  
mordercą, dusicielem i t. p. Na zażalenie posła 
tureckiego rząd szwajcarski wdrożył śledztwo 
w tej sprawm.

Belgrad, 11 maja. Królewski ukaz zarządza 
wprowadzenie nauki języka rosyjskiego, jako 
przedmiotu obowiązkowego na niższych i wyż­
szych kursach akademii wojskowej,

Sofia, 11 maja. Wśród studentów bułgar­
skich panuje wielkie wzburzenie z powodu re­
legowania tych studentów, którzy biorą udział 
w ruchu macedońskim.

Konstantynopol, 11 maja. Porta w nowej no­
cie zażądała natychmiastowego zniesienia poczt 
obcych jmocarstw, istniejących w Turcyi. W no­

cie stwierdzono, że poczty te nie są oparte na 
żadnych podstawach, że naczelnicy ich dopu­
szczają się przemytnictwa, słowem, że urzędu­
ją one nieprawidłowo, w przeciwstawieniu do 
tureckich, które spełniają swój urząd zupełnie 
prawidłowo.

Żądania Niemców czeskich.
Wiedeń, 11 maja. Podczas wczorajszego po­

siedzenia Izby posłów zebrali się Niem cy cze­
scy wszystkich odcieni — z wyjątkiem W szech- 
niemcow —  u wiceprezydenta Pradego dla o- 
kreślenia swych żądań od rządu. Zgodzono się 
na postulaty następujące- przeprowadzenie sy­
stemu dwujęzykowego w Pradze, podział gale- 
ryi i akademii sztuk na oddziały czesz! i nie­
miecki, podział zaziadu ubezpieczeń od wypad­
ków, utworzenie trzech dyrekeyj pocztowych: 
czeskiej, niemieckiej i mieszauej, utworzenie 
nowej dyrekcyi skarbu w Libercu, kreowanie 
szkół dla przemysłu artystycznego w niem ie­
ckiej części Ozecn, kreowanie tamże okręgo­
wej dyrekcy ruchu kolejowego, niemieckie., 
techniki w Pradze, sądu obwodowego w Tru- 
tnowie, szkoły rolniczej niem ieckiej, orar kilku 
szkół handlowych i przemysłowych w niemie­
ckich okręgach Czech. Wybrano snbkomitet, 
złożony z pp, B a e r e n r e i t h e r a ,  P e r g e l -  
t a  i P r a d e g o ,  dla ułożenia szczegółowego  
programu i przedłożenia walnemu zebraniu po­
słów niemieckich z Czech.

Pertraktacje kanałowe.
Wiedeń, 11 maja. D ziś rano odbyła się kon- 

fereneya przewodniczących klubów z parlamen­
tarną komisyą kluba młodoczeskiego. Klubu 
tego przedstawicielami b y li: P a c a k ,  K a i c ł  
i K r a m a r z .  W  obradach, których celem było 
wyrównanie różnic między Czechami a Niem­
cami w sprawie reguiacyi rzek, w zięli również 
udział feudali czescy. N a s t ą p i ł o  D o r o z u ­
m i e n i e .  K o m p r o m i s  w s p r a w i e  w o ­
d n e j  z a p e w n i o n y .

Wiedeń, p 1 maja. Pomiędzy klubem czeskim  
a szlachtą feudalną wybuchł ostry spór w kwe- 
styi wodnej. Szlachta za pośrednictwem ks. 
Schwarzenberga zażądała odroczenia kwestyi 
wodnej do jesieni. Najostrzej Ma ks. Schwa-- 
zenberga uderzył dr. Herold. Spór jednak za­
łatwiono i szlachta feudalna zgadza się na 
stanowisko klubu czeskiego.

Konferencya czesko niemiecka w sprawie 
wodnej trwaia 21 /a godziny. Miano porozumieć 
się co do kw estyi udziału krajów w kosztach 
reguiacyi rzek i melioracyj, nadto zajmowano 
się sprawą koncesyj dla krajów alpejskich —  
Nad wspólnie ułożonemi punktami osobno ma­
ją obradować kluby czeskie i niemieckie.

Zabaripnig w Hiszpanii.
Madryt, 11 maja. Telegraf i telefon w Bar­

celonie znajduje się ciągle w yłącznie w rękach 
rządu. Cenzura nie puszcza wiadomości, poda­
wanych przez miejscową prasę. Z powodu pro­
cesu, który na tle rozruchów przyjdzie do sku- 
tku, mówią o masowych deportaeyach i karze 
śmierci. Krzyżownik „Lepanto" zrw inął do por­
tu barcelońskiego.

Perpignan, 11 maja. Kapitan generalny roz­
wiązał w Barcelonie stowarzyszenia robotnicze. 
Służba tramwajowa strejkuje dalej.

Barcelona, 11 maja. Nastąpił zupełny spo­
kój; ruch tramwaju przywrócony; wojsko po­
wraca do koszar. (Jest to widocznie urzędowa 
depesza. Obaez artykuł p. t.: „Zaburzenia w Hi­
szpanii"; przyp. red.).

Barcelona, 11 maja. Urzędowo stwierdzają, 
że w Barcelonie spokój.

Paryż, 11 maja. Z L  e v  i d y i P a l m y  do­
noszą, że oczekiwane tam są niepokoje lada 
chwilę. Komplot ma na celu oderwanie Katalo­
nii od Hiszpanii.

Spór Waunowskiego z Pobledonoscewem.
Londyn, 11 maja. Kopenhaski korespondent 

„Daily News" donosi, jakoby minister oświaty  
Wannowski przedłożył carowi projekt zniesienia  
statutu uniwersyteckiego z r. 1884, oddającego 
studentów pod nadzór policyjny. Car był skłon­
ny przychylić się do tego , jednak Pobiedono- 
scew  stanowczo się sprzeciwił. W annowski miał 
się podać do dymisyi i sprawa ma stać w ten 
sposób, że albo W annowski, albo Pobiedono-

rządzają, z wyiątkiem Zakazanego miasta* 
re trzymają w swojem ręku.

JoKOnama, 11 maja. Donoszą tu z S 
że do północnej Korei wtargnęło 3000 pc 
ców chińskich.

Po zamknięciu numeru.
Czy spisek anarchistów?

Ełk, 11 maja. Codziennie wybuchają poż 
w Ełku, w Prusach Wschodnich. Na naroż | 
kach ulic spostrzeżono pewnego dnia czerwone 
kartki z napisem niemieckim, który tak brzmi 
w przekładzie: „Jest nas ośmiu, podpalać bę­
dziemy co noc. Cesarz nie daje nam chleba, 
dlatego spowodujemy wielkie nieszczęście; aziś 
wieczorem będzie łuna na niebie — nakoniec 
zabi.em y landrata".

Uważano to za niedorzeczny żart. Ale o pół­
nocy w ielki browar stał w płomieniach. Potem  
co noc podpalono jeden z większych domów. 
Za każdym razem powstał pożar o .północy. 
Ratunek był niemożliwy, gdyż ogień podłożono 
od razu ze w szystkich stron domu.

Chociaż patrole wojskowe w nocy chodzą po 
ulicach miasta, nie zdołano dotycLczas ująć 
zbrodniarzy. Ludność miasta jest oardzo za­
niepokojona. W ieczorem nikt się nie odważy 
wyjść z domu. —  Przy landracie ustanowiono 
straż. Ogólne jest mniemanie, że jemu i miastu 
zagraża spisek anarchistyczny.

Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 

Mloh&ł Konopiński.

N A D E S Ł A N E .
(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od 

Redakcyi).

Dr UL. Gercha
ordynuje, jak lat ubiegłych, od 1-go czerwca

w Krynicy (domek szwajcarski).

scew.

Dżuma.
Petersburg, l i  maja. Rada lekarska po ści­

słych badaniach skonstatowała, że wypadki e- 
pidemiczne, jakie się zdarzały z końcem ze­
szłego i początkiem bieżącego roku w Archan- 
giełskiem  i na stepach kiigiskich, były indyj­
ską dżnmą.

Kapsztadt, 11 maja. Zdarzyłc się tu znowu 
5 wypadków d ż u m y .

Z Afrykr południowej.
Londyn, 11 maja. Donoszą z Paryża: Poło­

żenie Anglików w Transwaalu ma być bardzo 
krytyczne. —  Opemje tam D ew ett z Dela- 
reyem.

Anglicy poa generałam1' Babingtonem . Me- 
tuenem cofnęli się lo  Klerksdortn. Również 
Anglicy pod generałem Blumerem cofnęli się 
do Belagoa.

Londyn, 11 maja. „Times" przedstawia w y­
niki zjednoczonych operacyj w północno-wscho­
dnim Transwaaiu i donosi, że 1500 Boerów  
poddało się Anglikom. Boerowie stracili Pie- 
tersborg.

Sprawy chińskie.
Londyn, 11 maja, Z Siangfu, gdzie obecnie 

przebywa dwór cesarski, donoszą, że zanosi się 
tam na rewolucyę pałacową, celem usunięcia 
z tronu obecnego cesarza na korzyść prawowi­
tego następcy tronu.

Pekin, 11 maja. Przedstawiciele mocarstw  
zawiadomili pełnomocników chińskich, że wspól­
ne pretensye mocarstw do odszkodowania w y­
noszą 450 milionów dolarów (około nMliaffla 
złr.).

Szangaj, 11 maja. Następca reprezentanta 
francuskiego, Pichona, Beau, znajduje się już 
w drodze do Pekinu.

Pekin, 11 maja. (Tlg. B. Reutera). Ameryka­
nie opróżnili swoje dystrykty, któremi rozpo-

>  Ludwik Friedmann
elew c. k. kliniki położniczo-ginekol Uniwersy­

tetu Jagiell., osiadł jako 129«» 1 2
lekarz chorób kobiecycn i akuszer
w K rakow ie , uliea św. Sel»a««t.yaaa. 3

(parter). Ordynuje od 3 5 po południu.

Pomigdzy naruralnemi wodami szczawowbitiI zajmuje

alkaliczna  
sjjzbzawa podług a n a l iz  

naszych pierwszych pow ag  
ja k o ś c io w o  naczelne m iejsce.

Główny skład: Kraków, ul. Poselska, L 15.

Skład fortepianów
W. BARABASZ i Spółka

Kraków, Rynek, 39. 91

•  i
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KOREKI

Kursa telegraficzne
g ie łd y  w iedeńsk ie j i b e rliń sk ie j 

Wiedeń, 11 m a ja  1901.
kor. Lu],

R enta austryacka p ap ierow a...........................  — —
„ „ s r e b r n a .................................  —  —

4°/0 ren ta  austryacka z ło ta ...........................
<"y0 „ „ koronowa . .
*%  u w ęgierska z ł o t a .............................. — —
4°/0 „ „ koronow a..................
Akcye b an k a  austro-węgi»TBkiego . . . .  — —

„ kredytowe . . . .  . . — —
Londyn ................................................................. ..........
A a - k . ..................................................................
20-to M arkOwki...................................................  — —
20-to Franków ki .  ....................................... — —
W łoskie b a n k n o t y ...........................................
D u k a t y ................................................................. — —
Losy węgierskie p rem io w e ..............................  175 —
Losy tu r r - c k io ....................................................  108 50
Akcye A n g lu b a n k u ............................................  281 —

„ U n io n b a n k u ............................................. 564 —
„ B a n k i e r e i n ............................................. 490 —
„ Laenderl an_ o ........................................  420 —
„ Kolei Lwowsko-Ozerniowieckioj . . 543 —
„ „ P o łu d n io w e j...............................  96 50

„ E lu e th a l .................................... 509 —
„ „ N o r d b a k n .................................... 6220 —
„ „ S ta a ts b a h n .................................... 089 —
„ „ A lp in o ............................................  469 50

Turecaie T a b a c z n e ..............................  298 —
R n D le ............................... ....... .............................. 253 75

Berlin, 11 m a ja  1901.
Banknoty a u s t r y a o k ie ...............................................  85 05
K rótki W iedeń ........................................................  84 95
Banknoty ro sy jsk ie ...........................................................216 40
K rótka W a rB ia w a ...........................................................215 ul
41/,*/, L isty  p o isk ie .............................................................97 60
R  ii>a w*0B k a ............................................................  96 i O
Akcye aUBtryackie k ro d y to w e .................................... 217 25
Ultimo r n b l e ......................................................................— —

Wiedeń, 11 m a ja  1901.
Spirytus g o to w y ................................................................ 42
Cena n a f t y ......................................   ,  ,
Pszenica (na w iosnę)..........................................   7 93
Zyto (na w iosnę)............................................................
Kn a ad z a .............................. - .................................. 5 68
Owies (na w io sn ę ) ............................................... 1 • '•

Cennik Izby handlowej i przemysłowej 
w Krakowie

z d. 11 maja 1901 r. godzina 1 w południe
Korony —

I. Waluty płacą żądają
Ruble pan ie iow e.......................................  25.'i — 254 50
Marki niemi s e k i e ................................... 117 25 liS  —
nranki p a p ie r o w e ................................... 95 26 96 —
Dwudziestotrankówki w złocie • . . 19 05 19 15

Najtańszym a mimo to najlepszym prorzkiem do rasy mywania dla

U 1 E M  O W  L  Ą T  I D Z I E C I
t

Prrwdziwy t^lko w sitKowych pudełkach ze znakiem
va ~ — i -----



*9. N O W A  R E F O R M A . Niedziela, 12 Maja 1901.

7GIENICZNE

J u m o w e
u n i t a r n y c h
cają 1220 7 O

Spółka
ynek 37, linia A-B,
- Wysyłka dyskretnie.

zydencya letnia
stajnią, wozownią, lodownia 

> domów czynszowych z pie- 
wyszynkiem i trafiką — do- 

12°/0 - naprzeciw dworca ko-
•dz. koleją do Zakopanego, 5 

6-razowa komunikacya dzien- 
co lub razem do sprzedania, lub 
a realnośó w Krakowie. Oo 

■a >0 złr. , reszta ratami, 
rwane mieszkanie letnie o 3 lub 4 

ichnią i ogrodem zaraz do wyna- 
iszenia wskaże stróż, przy ul. Sie- 
L. 17 w Krakowie. 1154 5

się przez użycie M y d ła  g lio e ry -  
sb e a o w e g o  J .  W iś n ie w s k ie g o ,

- wa piegi, liszaje, wągry i wszelkie 
żuty, czyniąc płeć piękną, białą.
: w K ra k o w ie  4. Wiśniewski, skład 
, ul. Stradom 7; w B o o h n i .Tan Mi- 
rognerya; we L w o w ie  Fridrich Bea- 

... Hetmańska 4. — Z powodu licznych 
au uprasza się wyraźnie żądać r Mydła 

Wiśniewskiego, magistra farmacyi.“ 
1519 :jp O

Koński zab
W

finalny amerykański ,.Virginia". ze 
•ru 1900 r.. 90%  siły kiełkowania, 
•przedaje. ze świeżego transportu

wiązek handlowy 
Kółek rolniczych

Krakowie i Wieliczce po K. 21*—  
Rzeszowie ( ul. Trzeciego

/M aja  Nr. 7 ) .....................................2250
*ve Lwowie (ul. Pańska 21) ,. ,. 24 ' -

za U)0 kg. z workiem.
Przy odbiorze 10 worków o l  ko­

ronę taniej.
W szelkie inne nasiona w miarę za­

pasów jak najtaniej. i2«3 a 5

Edelraute" Eckerta
1101 d ie te ty o z n y  3 20

L i f e  naturalny
z ziuł wysokich gór, destylo-  ̂
wany, bardzo smaczny, wzma­
cniający żołądek. Na polowa­
niach i wyuieczkach l  wodą 
zmieszany — daje znakomity 

napój orzeźwiający. 
N a j l e p i e j  p o l e c o n y  

ś r o d e k  d o m o w y .

NAKŁADEM  KSIĘGARNI 
D. E. Friedleina w  K rakowie

wyszły świeżo:
K . T e tm a je r .  H a s ła .  Zbiór poezyj niedo­

zwolonych przez cenzurę rosyjską. — Ciena 
80 ct., w ozdobnej oprawie złr. 120.

Ż u łem *sh i. P o e z y e  I .  Z portretem au­
tora rys. St. Wyspiańskiego. — Cena 1 złr. 
30 ct.. w ozdobnfj oprawie złr. l'«0. 

Świeżo opuściło prasę*:

W  e  s  e  1  e
St. Wyspiańskiego,

Cena 2 złr. 02-43 4 lo 
W ysyłka n a  prow incyę za pobran iem  franco.

4000 koron
Sa p o t r z e b n e  do całkiem pewnego interesu 
w Krakowie. Iłający tę kwotę może mieć 
również.skromne zajęcie z pensyą, a od ka­
pita ła  lOu/0 dochodu. — Najodpowiedniejszy 
interes dla BP. emerytów Ino wdów. — Zgło­
szenia tylko listowne z dokładnym adresem 
przyjmuje p. Jan Strycharski w Krakowie, ul.

Jagiellońska Nr. 7. 1267 2 3

Zarzad dóbr Zameczek
p. żó łkiew  — rozsyła. 

N ajprzedniejsze Szparagi ogrodo­
we w dowolnej ilości, po 4u ct. za kilo; 
Masło deserowe po cenie targowej.

Zamówienia adresować:
124;) 3 io Olearczyk, Żółkiew.

CXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXX9

ces. król. $ uprzywil.

F a b r y k a  L ik ie ró w
Albert Eckert. Graz

Nie ma już przepukliny!
2000 marek nagrody

tema, kto przy użyciu mej

przepaski pmpntliEowej tez sprężyn
nie zostanie z u p e łn ie  u le o z o n y . Strzedz się 
lichych naśladowań. Na zapytania (listy z za­
granicy należy 25 h . , kartki 10 k . opłacać) 
wysyła broszurkę za darmu i opłatnie 708 4 O

Pharmaceutisches Bureau
TALKENBUBO (L.), Holland Nr. 442.

1217 52 62

Bursztynowa 
glazura do podłóg,

Momentowa glazura 
do podłóg,

Marxa emalia biała 
i kolorowa 912

dająca barwę i połysk za jednem pociągnięciem.
z fabryki lakierów LUDWIKA MARXA

Antoni Sadowski
KRAWIEC HESKI

w  K ra low ie , ni. F lo rya iu ła  8, 1. piętro
poleca Szanow. Publiczności

Q l *  I a  « | swój zaopatrzony na 
0 1 k l u > t l  każdą porę roku
w wielki wybór materyałów
z pierwszych fabryk angielskich, 
francuskich oraz krajowych naj­

więcej renomowanych. 
Wykonywa wszelkie zamówienia podług 

najświeższych żurnali. 1172 4 10

NT GIL
uczony ustami śpiewać pieśni,  jak  człowiek: 
oapuga duża, czerwona, oswojona; czerwony, 
ameryk. kardynał, wyborny śpiewak — i kilka 
par swego chowu, zupełnie oswojonych, śpie­
wających kolibrów, w żywych barwach, są bar­
dzo tanio do nabycia na ZwierzyncL przy Kra­
kowie. „Willa Alozia“  Nr. 62, są codziennie do 
widzenia. — Mogą także pocztą być przesłane, 
z poręczeniem dobrego dojścia. 1204 2 3

Szparagi i
5-kilowa 2

Bryndzą

kilo po 70 ct. do 20 
m aja, później paczka 

5-kilowa 2 złr. 40 c t . ;
majową św ieżą , górską, 
ow czą , po 2 złr. 28 ct. 

paczka 5-kilowa —  poleca 1178 6 7
Dwór Łapazyn. B rzezany.

' ^ ^ ^ y i n i e j s z e i n  mam zaszczyt zawiadomić, 
- ^ ^ ^ B ’ że otworzyłem na placu tutejszym 
B ie ls k  - B ia ła  u575 64 75

W ielki skład  
naczyń emaliowanych

en gros i en detail — i takowy w bogaty zapas 
rozmaitego rodzaju naczyń zaopatrzyłem i stale 
n trzym nję , o czem P. T. knpców i Szanowną 
publiczność zawiadamiam H e n r y k  L a ir m e r .

ZAKŁAD NAUKOWY
c. k. emer. rotmistrza A d o l fa  K o r n b e r y e r a  

koncesyonuwany przez Wys. Namiestnictwo,
przyjmuje:

a) kandydatów do egzaminu dla jednorocznych 
ochotników ((ntelligenzprufung):

b) ncznióu szkół średnich chcących wstąpić 
do Wojskowych zakładów naukowych;

c.l odpowiednio uko alifikowanych młodzieńców, 
pragnących zdawać egzamin kadecki upo­
ważniający do pozyskania stopnia oficer­
skiego.

tirono nauczyeielśkie skłnda się z profesorów 
szkół średnich i asystentów uniwersytetu.

Kurs nadzwyczajny rozpocznie się już 15 maja. 
Kandydaci i uczniowi^, mogą być także 

umieszczeni w pensjonacie. połączonym ze za 
kładem.

Szczegółowych wiadomości udziela właściciel 
i dyrektor zakładu: Adolf Kornberger w Krako­
wie, ul. Zwierzyniecka I. 9. 1261 4 5

S eb . H e m m a
Creme do golenia

czyni najsilniejszy zarost poda­
tnym do golenia, nie powoduje 
żadnego napięcia, aui też pie­
czenia twarzy Cena i słoika 
35 ct. Pendzel do golenia od 
25 ct. wzwyż. — Skład n wy­
nalazcy Seb. H e m m i .  fryzyera 
w Wiedniu, I., Kolnerhofgasse 2; 
IV., Rubengasse 5. 756 10 lo

TUTKI
z najprzedniejszej bibuły egipskiej i specyalnej francuskiej Abadie 

uznane powszechnie za najlepsze — Wszędzie do nabycia !
G łówny tk ład  na K raków :

JANECZEK &  WOJCIECHOWSKI, Skłafl papierń, Kraków, Rynek 8.

, F R I J i r i T S i “
968 36 O

Hotel Kaiserin Elisabeth
Ś w ia tło  W  W I E D N I U ,  e le k try c z n e .

Przez nową wspai. budowlę na ILarntnerstr, 9, znacznie powiększony.
Hotel pierwszorzędny w śródmieściu, w bezpośredniej dzielnicy Graben, Stefansciatz, wielkiej 
opery, c. k. Burgu itd. itd., poleca bardzo wspaniale urządzone apartamentu, jakoU ż po­

kuje od złr. l \ ,o  począwszy. Czytelnia, telefon, łazienki (stół). 1048 5 o

Wyborna wiedeńska i francuska restauracya
p o  oeu& oh b a id ż o  u m ia rk o w a n y c h . O b iad  od  1 z łr .  50  o en t. w z w y ż .

H T  H a n d e l  ir in .  F o rd . H e g e r, właściciel.

Największy skład maszyn do szycia i haftu
S I B GE B A

K r a k ó w  N r. 1S w  R y n k u  g łó w n y m ,
poleca maszyny nieprześcignionej trwałości — najnowszej konstrukcyi a 
nowszej od wszystkich przez inne składy ogłaszanych, czółenkowych, 
pierścieniowych i Vibratting Shutle, jakoteż i wszelkich innych systemów 

z piar-wszorzędnych światowych fabryk. 1211 14 O
N auka haftów m aszynow ych bezpłatnie.

Na wypłaty: ręczne od 30 do 65 złr., nożne od 40 do 120 złr. -  go­
tówką 1 Ou/0 taniej Najnowsze illustrowaue cenniki przesyła franco.

R PAWŁOWSKI dawniej J. IIIANIGKI,

Dwa ciągnienia już 15-go maja!
Szczególniej korzystna j e s t  n a s t ę p u j ą c a  gru p a:

Doiiibau (Bazylika; losy z trwaniem gry do rokn 1936
Serbskie losy tahaczne „ „ „ „ 1953
Jó-szlv (Dobre serce) losy „ ' „ „ „ „ 1948

Trzy te oryginalne losy z 7 ciągnieniami rocznie, z głównemi i mniejszemi wygranemi. 
po k o r . 4 0 .0 0 0 , 2 0 .0 0 0 , f rk . 1 00 .000  — sprzedajemy do dalszej zmiany po k o r  4 2

J i M K i '  2 5  r a t  m i ł ^ i ę c / . n l e  p o  2  k o r .  122fi 4 4
ttĘ T  Po złożenin pierwszej raty prawo do ciągnienia Zamówienia z prowincji najlep.ej 
przekazem. Listy ciągnień i kalendarz losowań darmo, wystarczy korespondentka 'W ię

Kantor wymiany FRJEDLANM R & SPITZER, Wiedeń, I., WolłzUle 25.

L. 2017.
Magistrat król. wol. m iasta

rozpisuje niniejszem

B O N K  U R S
na wynajem realności miejskiej pod L. 70 71 w Jarosławiu , składającej się z murowanego 
parterowego domn frontowego przy pierwszorzędnej ulicy, obejmującego: 3 d u ż e  s a le ,  4  
p o k o je . 1 k u o h n ię , 2 s ie n i, 2 p iw n lo e , 1 I re w u tn ię ,  1 k o m o rę , oraz przylegającego 
do realności o g ro d u  , w którym letnią porą odbywać się mogą prodnkcye muzyczne. W y - 
n a jm  od  d n ia  lg c  s ie r p n ia  1501 r. Cenę wywołania stanowi czynsz roczny 2000 koron. 
Oferty należycie ostemplowane, z podaniem rodzajn przedsiębiorstwa prowadzić-się mającego, 
nadesłać należy włącznie do  d n ia  31go m a ja  19Ó1 r. 1074 3 4

Magistrat król. wol. miasta Jarosławia,
dnia l ig o  kwietnia 1901 r.

P IERWSZE wiosenne tygodnie są właśnie 
czasem, w którym potrzeba wyleczyć 

wszystkie rozterki, jakich przez zimę przez 
sposót życia nabawniśmy się w tunkcyach 

ciała. Dc tego celu służy
---------------------   „ONDRZEJOWSKA"
w m ę ™ u  i(> ™ a Aikaliczna
1Al \ h  ll l i n  tak’ domowe lekarstwo, również jako
■ I  11 |f  ) |  | |  przygotowawczy środek szczawniczy przed

kąpielami: Karlsbad, Marienbad, Franzensbad 
i innych przez lekarzy poleconych.

Do nabycia w Głów. Składzie w Krakowie, ul. Jagiellońska 7.
PMF” W ysyłki na zamówienia z prowineyi odwrotnie. "T&Ę

*V W«Olln5
O

fy
ar-
lub

■ięcie

Lenert,

P a t e n t y
wyrabia inżynier I 60 21 

M. G elb h a u s,
przez władzę aut. i zaprz. rzeczni! pat., 

w  W ie d n iu , I ., O ra b e n  29  a.

100— 300 złr. miesięcznie
m o g ą  z a r o b i ć  osoby każdego stanu we 
wszystkich miejscowościach niezawodnie i 
uczciwie, bez kapitałn i ryzyka, przez sprze­
daż prawnie dozwolonych papierów państwo­
wych i losów. Zgłoszenia przvimnje Ludw.k 
(kterreicher Budapest, Deutschegasse Nr. 8

SUKNA i MATERYE WEŁNIANE
po oryginalnych cenach fabrycznych kupujcie tylko u

J. Theumanrta, Briinn, Rathhausga8se Nr. 12.
W ielki wybór najnowszych i najmodniejszych -  krajowych i zagranicznych  
wyrobów. Stały skład towarów czarnych, również uniforinowanych materyj 
dia urzędników, weteranów, straży ogniowej i innych stowarzyszeń — oraz

na liberye i t. d. 1127 7 20

~ W zory darmo i opłatnie. ■ ■ ■

NI. Beyer i Sp.
w  K / i A K O ł l  I K ,  S u k i e i i n h A  S r .  / ? .  1 8  i  U ,

naprzeciw kościoła Naiśw-ętszej Maryi Panny,
polecają

Wielki Zakład
W )  R O B Ii  B I E L I Z N Y  i W Y P R A W  Ś L U B N Y C H

Skład fabryczny towarów płóciennych,
BIELIZNA damska i męska od 1 złr. za sztukę,

Dziecinna w  wielkim, wytorze i teW i wielkości.
(  ałt* wy praw y dla  m łodzieży  o k ó ln e j  ssj }»otowo 

na Kkłatlzir po najniższej <*euio.
Płótna hpajowe i zagraniczne.

BIELIZNA STOŁOWA BIAŁA 1 ROLOROWA. 
Kołnierze, Mankiety, Półkoszulki białe i kolorowe.

( I Ł O W y Y  S K Ł A D  
orygin. Bielizny wełnianej trykotowej pruf. Dr Gustawa Jaegera, 
oraz wszelkich wyrobów trykotowych bawełnianych wełnianych 
i jedwabnych pończoch damskich \ dziecięcych, także skarpetek

męskich ć dziecięcych.
X a  w io N e u n y  M ezo n : B lu zk i do p ra n ia  k r e tn n o w e , zefirow e  
i jed w a b n e od 1 zir. 75 c. za  sz tu k ę  H a lk i le tn ie  K retonow e, 

w ełn ian e i jed w ab n e od n a jta ń szy ch  do najozd ob n iejszych .
Zamówienia zamiejscowe wysyła się odwrotną pocztą i próbki

na żądanie opłacone. 1166 5 o

MĘZCZYZNA
taktowny, obznajomiony w zawodzie handlo­
wym i ogrodniczym, z rekomendacyjnemi świa­
dectwami — poszukuje zajęcia w miejscu lub 
na prowincji w charakterze magazyniera, u- 
rzędnika prywatnego lub do Kółka rolniczego 
za skromnem wynagrodzi niein. Wiadomość 
w Dziale inseratow. „Nowej Reformy", Kraków, 

ul. Jagiellońska Nr. 7. 12b2 3 0

Z KONSTANTYNOPOLA
przejeżdżający robotnik, fachowiec, z fa­
bryki dywanów perskich, zatrzymał się 
w Krakowie w „Hotelu Union14, ul. św. 
Gertrudy 27, i przyjmuje do odnowienia 
i reperacyi dywany, poręczając przypro­
wadzenie takowycli do pierwotn. stanu. 

1270 3 3 I U a  i i  A d jh n a n .

Doskonałą

IMH.KC.4 1228 3 O

Skład Win Greckich
KRAKÓ W , JA U IE L L d S K A  1.

Cała butelka 90 c t , mała 50 ct.

Kamienica lll-piętrowa
narożna, w Krakowie w rynku położona, 
z pięknemi lokalami na dole i 1. piętrze, 
oraz z wielkiemi suchemi piwnicami —  
jest do sprzedania za dopłatą około złr. 
40.000.— Wiadomość bliższa: Ja n  Str;/- 
charski, Kraków  „N. R eform a .“ 993 6 o

Większa ilość próżnych 
butelek z wody mineralnej
pojemności ";/ ,0 litra — Z A K A Z  <lo 

sprzedania. 1121 6 o
Wiadomość: D ział inseratowj ,,Nowej 

lieforntt/“, Kraków, ul. Jagiellońska 7.

Warsztat stolarski
wraz z tokarnią,

w dobrym stanie —  Ł&ra.z ta n io  do 
sp rz e d a n ia . 1120 9 o 

Wiadomość: D zia ł i,metaloit-y „SŻoiucj 
ltcforing“, Krakóie, ul. Jagiellońska 7.

Folwark 82 mórg
blisko Jasła, przy szosie, w doskonałej 
giebie, w jednym prawie kawałku —  
z doskonałemi i obszernemi budynkami, 
pozostałemi po rozparcelowaniu Większej 
ilości gruntów —  jest z wolnej ręki do 
sprzedania za cenę 18.000 złr., z zosta­
wieniem 5 do 6000 przy hypotece. 442 24 

Łaskawe zgłoszenia przyjmuje Jas 
Strycharski, „N. Reforma44 Kraków.

M B *
H e r b a ta  z  B ro d ó w !  t  Od dawien dawna ze swej dobroci i zapachu znaną prawdziwą

HERBATE ROSYJSKAt  c
zbioru majowego, poleca b a n d e l

W. Adamowi cza
15 w  B ro d a o h  na pograniczu rosyjskiem. 85 o

1 funt  „Familijnej" bardzo d o b r e j ............................. zir. 1.40
T fnnt „Melange d ! Moskau" w oryg. opak., najlepszej 2.50 
1 fnnt „Imperial41 cesarskiej, w oryginalnem upakowania 3.50 
1 fnnt „Okruchów" z najlepszych herbat kwiatowych . 1’2() 
Kawa Ceylon znakomita, franco 5 k i l o ..............................9--*-H e r b a ta  z B ro d ó w !

H96 8 LO

LINOLEUM
(OSOBLIWY HANDEL) 

w kolorach na wskroś przechodzących 
w y r o b y  k r a j o w e  1 z a g r a n i o z n e ;  

najtrwalsze poKrycie podłogi do całych przestrzeni, także jako chodniki, podkładki przed
umywalnie i jako wielkie dywany 

F . C. C O L L M A N N  s  N a o u f o l k e r  A . R E IC H U . W IE D E Ń
X., Kolowratring 3. 955 7 12

W IE L K I K R A C H !
Nowy J o r k  i  Londyn dotknęły także stały ląd europejski i wielka fabryka 

towarów srebrnych zosta«a spowodowaną do sprzedania całego nowego zapasu za 
małe wynagrodzenie sił roboczych. Mam pełnomocnictwo do wykonania tego pole- 

łcenią i wysyłam każdemu tylko za 6 złr. 60 ct. następujące przedmioty:
6 bardzo dobrych noży dtołowych o prawdziwie angielskich ostrzach,
6 ameryk. patent, s reb rnych  widelców jednolitych,

• « „ „ *y?ek,
12 „ „ „ łyżeczek do kawy,

J „ „ chochlę,
1 ,, „ „ chochelkę do mleka,
6 angielskich spodeczków Victoria,
2 ef Ttowne l ich ta rze  stołowe,
1 s i tko  do herbaty ,
1 bardzo piękno s i tko  do cukru ,____________

42 przedmioty tylko 6 z łr  60 ct.
Wszystkie wymienione przedmioty w liczbie 42 kosztowały dawniej 40 złr. 

a teraz można je nabyć za tak drobną kwotę 6 złr. 60 ct. — Amerykańskie pa­
tentowane srebro jest metalem na wskróś biaiym, przez 25 la t  jak  prawdziwe sre­
bro wyglądającym, za co się ręczy. Na dowód, że ogłoszenie to nie polega

na żadnem krętactwie,
obowiązuję się publicznie każdemu, komu się towar nie spodoba, zwrócić pieniądze 
bez jakichkolwiek trudności. Powinien więc każdy skorzystać z tak  dobrej sposob­
ności i sprawić sobie ten w spania ły  g a rn i tu r ,  który szczególniej nadaje się na

wspaniały podarek ślubny i okolicznościowy,
tndzież dla każdego lepszego gospodarstw a. — Nabyć można tylko n firmy

A. hirschbergss
E x p o r t h a u s  vor a m e r i k .  F a t e n t s i l b e r w a a r e n

Wien, II., ftembrandstrasse 19 j I. — Telefon Nr. 14597.
Wysyłki na prowincyę za zaliczką lnb po otrzymaniu należytości.

Proszek  dc czyszczeń a 10 ct. _
Praw dziw e  ty lko  ze znakiem  ja k  obok (kruszec hygieniczny).

Wyciąg z listów uznania: 90 25 O •  Ęm 1 •
P ań s tą  posyłkę otr/.ymałam i jestem z niej tak zadowoloną, że po- +  £

syłam dalsze zamówienie. K raków 21 maja 1899. Ks. Amalir Czetwertynska. T i .
Z nadesłanego towarn bardzo jestem zadowolona.

Krystynopol, Galicya. Siostra Joanna, przełóż. Tow. N. P. Maryi.
Z przysłanej zastawy jestem bardzo zadowolony i proszę o nową posyłkę.

Lubaczów, Lalicya. Babić, kapitan.

WIEDEŃ. RESTAURACYA WIEDEŃ.
„DEUTSCHES HAUS“

n a  s t e f a n s p l a t l .
•  •  •  NAJWYGODNIEJSZE RENDEZ VOUS DLA OBCYCH. •  •  •  

NAJPIĘKNIEJSZY Z WODNEM CHŁODNIKIEM URZĄDZONY OGRÓD 
W CENTRUM MIASTA 

ZNAKOMICIE PROWADZONA ,TEI)v NA SPRZEDAŻ I W YSEŁKA WIN. 1 
PRODUKOYI p r W N i O  „DES DEUTSCHEN RITTEF.ORDENS44.

CENNIKI WIN W FLASZKACH I BECZKACH GRATIS I FRANCO.
1104 4 (i F F Y 9 K K Y H  l t i K ( > ł ł,*L RESTAURATOR.

15 CIĄGNIEŃ ROCZNIE.
Główne wygrane:

03.000, 75.030, 23.000,
000; Koron 00 000/ 0000, 00.000, 20.000 i . ,

przedstawia gTUpa następująca:
1 Los Zkemskh upraw , do gry. Oiąg-menie: jtf/.,,#
1 Los Włoski «zerw. krzyża. 1L
1 Los Wegier. czerw, krzyża, 1,
1 Los W ęgierski J ó - s z ir ,
1 Los Serbski Tytoniowy,

Tę, grupę można otrzymać na. 36 rat miesięcznych po 4 kor. 
Natychmiast, wyłączne prawo gry po zapłaceniu I-ej raty. 
Pierwszą ratę zaleca się wysłać przekazem poezt.., dalsze zaś 

wpłaty uskutecznia się przez poczt.. Kasę oszc.zęd., nie płacąc porta.
E d w a rd  U rban , Dom bankowy w B ern ie ,

W i e l k i  p ł a c  S r .  iii*  ( d o m  w ł a s n y L 7® jo i°  
Udziela pożyczek na papiery wartościowe. — Załatwia najtaniej interesa pożyczkowe. 

R zete lnych agentów  przy jm uję  wszędzie. -  Ceny niskie. — P ro w iz ja  dobra.

L ir o ff  35.
I ./

1 l

1
1 ’

I 1



Niedziela. 12 Maja 1901. i\ 0  W  A k  Pi F. O R M A. Nr. 109.

Dr A. Jaruntowski
b. długoletni asystent zakładu dla cho­
rych piersiowych Dra Brehmera w Gbr- 
berstlorfie i asystent kliniki laryngolo­
gicznej ]iro]i. Dr. Jurasza w Heidelbergu,
ordynuje jak roku zeszłego od Igo maja 

do końca września 1091 2 5

w i t e i ( ‘h ( ‘i i l i a l l u  (Bawarya),
,wii>a Eugenie", Kurstrasse 154a.

o o  o o o o o o o o o o o o j
 ̂ H andel W in  
JANA GRALEWSKIEbO

w Krakowie, ul. Grodzka 44,
0 założony w roku 1805, A

utrzymuje nn składzie doborowe WINA: V
0  Węgierskie, Austryackie. Francuskie, Ren- ę  
- skie, Hiszpańskie. Włoskie i inne ; praw- a .

dziwę Wina Szampańskie, orygin. Koniaki 
i Araki Francuskie, oraz wystałą Śliwo­

wicę Syrmińską.
Sprzedaje w większych lub niniejszych 

g  ilościach po cenach umiarkowanych,
A Lokal świeżo odnowiony. Cenniki bezpłat.
T  Składy transitowi: dla prowincji przy 
Q ul. Kanoniczej. L. 20, ul. Brackiej, 13,
A i ui. Stolarskiej. 5. |93 12 50
0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 1

o
o

w Krakowie. Rynek 1. -SR
g e n e r a l n e  z a s t ę p s t w o  

n a  G a l i c y ę ,  m
polccu

Separatory
„Krone“

najlepsze z dotąd

C enniki n a  zadan ie  
darm o  i op ła tn ie .

Magazyn uniwersalny
11 rmy

w  Krakowie.
(Wyłączne zastępstwo fatiryi

andelskicb).
m r  [Ilustrow any cennik  
przyborów no rybołów­
stwa rozsyłu  darmo i 

opłatnie. tosi % .10

N owoś ć ! 
..FoK k i P«>dręczuik 

do ryholou siu a"
I  ' r u j - u t o r o  U r z i r m / o i r s l - i c t / o .  

Lt na 4 korony.

Iw onicz.
Szczawy sloio-jodowo-broniowe'.

Położenie górsk ie 4 1 0 — GOO me- 
tró»w u. p. ni.. (](ikiił:i limy szp ilkow e.

Kąpiel® słono-joilowe. borow inow e, 
ig liw io w e, zim ne.

tlydropatya , m asaż, gim nastyka.
I rządzenia w ygodne. O św ietlenie  

e le k tn e z n e . C zterech lekarzy  udziela  
poiAdy lekarskiej.

Sezon od d. 2 0 go maja do końca
września b. r. Św iadectw o ubóstw a  
uw zględn ia  się ty lk o  w  I. i H I. se­
zonie, w  którym  i m ieszkania tańsze  
o 30 " 0 .

L ekarz i k ierow nik  zak ład u : Dr 
Klemens Dębicki. 1 ^ 2  3 g

n a r  parowy w Trzcinicy
telegraf i stacya kolei państw.' 

eca P. T. Publiczności
i i„Piwo Bawarskie

napełniane do flaszek i pasteryzowane 
wt b ro w a rz e . 355 9 25 

„Piwo Bawarskie" jest 14-stopnio- 
w<ą wr gatunku, jak silne importowane 

piwo z Monachium i Kulmbach.

„Piwo Bawarskie^
wyrabiane wyłącznie ze słodu wysoko 
suszonego bez domieszk słodu prażo­
nego. wskutek czego jest o w iele ła­
godniejszego smaku, niż piwo z bro­
warów bawarskich i niemieckich przy­

pominające smak karamelu.

„Piwo Bawarskie"
zaleca się bezkrwistym osobom, szcze­

gólnie paniom i rekonwalescentom. 
Zamówienia na „Piwo Bawarskie"  
uskutecznia wyłącznie browar w Trzci­
nicy, a nie jest jak w wielu innych bro­
warach zagraniczn. przez pośredników  

i propinatorów do flaszek nalewane. 
Ni. wystawach: w Paryżu, Wiedniu, Berlinie, 
> >apolu . Londynie, Brukseli, Bordeanx. Rzy­
mie i Strassburgu odznaczone złotemi meda- 
lair krzyżami honorowemi (złot.) i dyplomami.

Cenniki rozsyła Browar 
darmo i opłatnie.

FA IiBń O L E JN E  do użycia go­
towe do pom alowania  drzwi, okien, 
ścian, podłóg, schodów’, domów we­

rand , sztachet i t. ]>.

e a i ;h v  l y k i e r o w e
do podłóg.

OLA Z E R  Y do podłóg. 
M ASĘ francuską  i wos- 
kow ą \ l o  zapuszczania
posadzek

REIIW i SPÓŁKA w Krakowie.
Rynek 3T. Linia A-B.

p o l e c a j ą  n a j t a n i e j .

L ak ie ry
Kremy i Pasty

do odśw ieżania  zielonych, 
żółtych i ikarnych  

buciku w

i p o d łó g .

SZOZOTKI

P A L IK U , ,p*fi, Trznaki na nntdtTji 
Naftalina, I,iści(“ paeznlowo, Sa­

szetki i K am fo ra  przeciw' molom. 
T y n k tu ra  na p lu sk w y .

l l i izpyhirze na p ro szek  i ty n k tu rę .

Płaszcze gumowe 
Płachty nieprzemakalne

K A L O S Z E
rosyjskie i amerykańskie .

Krokiety Lawn-tennis 
Rakiety, Prasy do rakiet, 
Kule i Kręgle z drzewa 

Lignuin Sanctum.

FARMY do fasad
l AMIlY na dachy. 

SM OLOW IEC J a zo w y  i drzcwiiy. 
Karliolincuni, viitimc rulioii.

L n k irry
na kapelusze

w r  ó z 11 y c h k o 1 o r a c li 
F A R P .Y  

do niateryj i piór.

Przyrządy 
gim nastyczne  

ogrodowe

HainaM ila  florosłycti i izieci.
Przybory 

do rybołów stw a

Balony  
i  p i ł k i

gumowe

1’rnszek  na o w ady  7 \ C ) 1 E K L I N  
AmlePa 

P ro sz ek  P e rs k i  na  wagę 
Środki przeciw s z c z u r o m  

i myszom.

T E K T E R Y  smołowe 
do jiokryw ania  dachów 
W APNO hydrauliczne 

( ' E M E N T ,

( U P S  
sztukatoi'ski 

i
m ura isk i .

-Piłki nożne „Football"
w najw iększym  

wyborze

Linoleum Ceraty 
Rogóżki

Chodniki 
Pi zedściółki. 12^2 3 o

P r z e d  n a ś la d o w n ic tw a m l o c h ro n io n a  p r z e z  p ró b k ę  i  zn a k .

Sól żołądkowa
w yrobu JULIUSZA SCHAUMANN'a

aptekarza w Stockerau. i 4,; 5 5
o d  w i e l u  l a t  z n a n a ,  jaku d o b r y  « ly e le t  j  e / .u j  ś r o d e k  do p r z y s p i e s z e n i a  
t r a w i e n i a ,  usuwa natychmiast zbyteczny k w a s  ż o ł ą d k o w y .  N i e z r ó w n a n y  d o  

u s t a l e n i a  i u t r z y m a n i a  d o b r e g o  t r a w i e n i a .
Dostać można w każdej znaczniej. Ppiin UTlflpllfn 7fi pt Wysyłka poczt, za zaliczką przy 

aptece austr. w ęg ie ł  państwa. uulld jJUUulAd I J u l .  odbiorze co najmniej ii pudeł.

Skład g ł.: LandSCMtl flioM e des Julius Schaum ann in S tockerau .

Pierwsza c. k. austro-węg. wył. uprz.

KAROLA KRONSTEINERA
w W I E D N I U , I I I . ,  IlnuptfirasM c 1 2 0

(we własnym domu), 
w y sz c z e g ó ln io n a  złotym  m edalem , 

dostawca arcyks. i książ. zarządów dóbr, c. k. wojskowości, 
kolei, towarzystw przemysłowych, górniczych i hutniczych, 
towarzystw rolniczych, przedsiębiorstw budowlanych i bu­
downiczych, jak również fabryk i Właścicieli realności. — 
Te farby fasadow e, które są rozpuszczalne we w ap n ie , w 
stauie suchym, przedstawiają się jako proszek o 40 różnych 
wzorach, od li; ct. kilo wzwyż; co do czystości koloru, to 

teu odpowiada w zupełności olejnemu pociągnięciu.
l i c r t o n i /  z e  -w zo ra m i i sp o so b em  u ż i /m a  n n  ż /p la n ie  d a r m o

i  o p ła tn ie .
Korespondencya w języku poiskim. 950 8 15

Christopli’a lakier!
bezwonny, schnie natychmiast. Paczka k o r . 11*80.

W  K ra k o w ie :  S z a r s k i  i  S y n , R y n e k  g ł .  L . 6.
W Jaworznie: T. Pendera, w N. Sączu: K. Miller, w Biały: E. Kruppa,!

w Żywcu: J. Panko, w Mielcu: 8. Brandmann. 949 4 goj

Od t o k u  1868 jest w użyciu z najlepszym skutkiem

Bergera lecznicze MYDŁO SMOŁOWCOWE
wypróbowane na klinikach i przez wielu praktykujących lekarzy, nietylko w Austro-Węgrzech, 
lecz także w 'iemczech, Erancyi, Rosyi, państwach bałkańskich, Szwajcaryi itp., — przeciw 

c h o r o b o m  s k ó r n y m ,  szczególniej przeciw

wszelkim wypzutom skórnym.
Skutek smołowcowego mydła Bergera jako higienicznego środka do usunięcia łupieżu z brody 
do czyszczenia i odwaniania skóry jest również ogjmiip uznany. — Bei gera 
mydło smołowcowe zawiera 40 procent s mo ł o wc a  drzewn«gc i wyróżnia się 
znacznie od wszelkich innych m y d e ł  smułowcowych. — By się. o c h r o n i ć  
przed f  a ł sz o w an i a m i, należy żądać wyraźnie Bergera mydła smołowcowego 
i uważać na taki, jak obok znak ochronny. _

W uporczywych cierpieniach skórnych zamiast m y d ł a  s m o ł o w c o w e ­
go  używa się skutecznie

Bergera mydła smołowcowo - siarczanego.
.Tako łagodniejsze mydło smołowcowe do usunięcia wszelkich N I E C Z Y S T O Ś C I  CERY. 

na wyrzuty skórne i na głowie u dzieci, tudzież jako niezrównane mydło do mycia i kąpieli 
dla codziennego użytku służy, zawierające 35 procent gliceryny i pachnące'. ■

Bergera glicerynowe mydło smokowcowe.
Cena kawałka każdego gatunku 35 centów, wraz z opisem użycia.
Z innych leczniczych i aosmetycznych mydeł Bergera poleca się następpe, zasługujące 

na uwago: MYDŁO BENZOOWE dla udelikatnienia cery; MYDŁO BORAKSOWE przeciw wypry­
skom; MYDŁD KARBOLOWE do wygładzenia cery i blizn po ospie i jako mydło odwaniające; 
BERGERA IGLIWIOWE MYDŁO DO KĄPIELI i IGLIWIOWE MYDŁO TOALETOWE; BERGERA MYDŁO 
DLA MAŁYCH DZIECI. (Cena 25 centów).

B e r g e r a  m y d ł o  p e t r o s u l f o l o w e
przeci..'czerwoności twarzy, siności nosa, wyrzntom i swędzeniu skóry; — MYDŁO PRZECIW 
PIEGOM, bardzo skuteczne; MYDŁO SIARKOWE przeciw trądzikom i nieczystości twarzy; MYDŁC 
TANNINOWE przeciw poceniu nóg i wypadaniu włosów.

B e r g e r a  p a s t a  do  z ę b ó w  w t u b k a c h ,
najlepszy środek czyszczenia zębów; Nr. 1 do zwykłych zębów, Nr. 2 dla palących. — Cena 
30 centów. Względem wszystkich innych MYDEŁ BERGERA zwracamy uwagę na sposób uży­
cia. Należy żądać zawsze mydeł Bergera, gdyż is tnieją liczne, a bezskuteczne naśladownictwa.

SKŁADY w Krakowie mają pp. aptekarze: W. Redyk, M. Proń, J. Lesikowski, Fortunat 
Gralewski, E Heller. Rosenberg, Konstanty Wiszniewski, Cr. Otowski, Mikucki, K. .Tahr; 
w Wieliczce B. JMiczyliski; w Bochni M. Gatty; w Tarnowie J. Sokalski, L. Krauenglas, Niesie- 
łowski; w Rzeszowie A. Karpiński; w Nowym S^czu R. Jakubowski, W. Filipek; w Starym 
Sącze Fiałkowski; w Chrzanowie F. Włocki; w Oświęcimie A. Polaczek; w Żywcu P. Matula, 
L. Graff; w Sędziszowie J. Jaśkiewicz; w Jaśle R. Palch; w Wadowicach J. Macudziński; da­
lej we wszystkich aptekach galicyjskich. 855 5 24

Na czem nam więcej zależy,

jeśli nie mi zdrowiu naszych dzieci ? 
- \ prawdzie natura działa swoje, ale i sto­

sowny pokarm jest rzeczą bardzo ważna.
Probójcie i dawajcie dzieciom codziennie 

na śniadanie kaszę przyrządzoną z Quaker 
Oats. Przepis do przyrządzania takiego śnia­
dania umieszczony jest na kaźciej paczce

23li 7 7

Quakgr Oats

SZCZAWNICA
Zakład zdrojowo-kąpielowy.

Pierwszorzędna stacya klimatyczna. Sezon od 20go maja do 3 0 »t> 
września. Urządzenia postępowe. Desinfekcya mieszkań troskliwa.

Wody ze ziianjfth ze skuteczności zdrojów . J ó z e f i n y  i M a g d a l e n y  
we wszystkimi znaczniejszych handlach i ajitekach.

Zamówienia na mieszkania przyjmuje D yrekcja  Zakładu górnego. 
1258 2 4 F .  f f  i.ś it i e t r s k i .

„Swoszowice" p o d  K r a k o w e m  — M T  c a ł y  r o k  o t w a r t y  * ) W

Zaklai kąpielowy wói siarczany;!) i Sanatoryjni
wśród parku stuletniego i lasu szpilkowego, 5 kim. od*Tvrakowa, stacya kolei, poczta i telegraf 

w miejsen, 18 razy dziennie połączony z Krakowem koleją i omnibusami.
Znane w Polsce od XV. wieku Swoszowickie wody siarczane, przewyższają swą s i ł ą  i  sk u -  
tecznośolą inne tego rodzaju wody krajowe i zagraniczne, leczą: przewlekły gościec sta­
wowy i mięśniowy, jakoteż dne (podagrę), choroby serca na podstawie reumatycznej, nerw o­
bóle, szczególnie ischias, p orażen ia tak centralne jak obwodowe, k iłę  we wszystkich jej 
postaciach, ohoroby SKOrne połączone z przerostem i zgrubnieniem warstw skóry, przewle­

kłe z a t r u c ia  r tę o lą  i ołowiem, obrażenia k o śc i, różne choroby nerw ow e.
W nowo nrządzonem S a n a to r io m  z centralnie ogrzanemi łazienkami, mieszkaniami kory­
tarzami i ogrodem zimowym, ogrzana jest woda sierczana w najnowszy sposób (ulepszoną 
metodą i 'zernickiego) używaną w pierwszorzędnych zakładach zagranicznych, wskutek czego 
n ie  u t i a c a  n io  ze  s w y c h  s k ła d n ik ó w  i dlatego kąpiele siarczane Swoszowickie są 
p ie rw s z o rz ę d n e , szczególnie w połączeniu z kąpielami i tuszami e le k try o z n e m l.  W  le- 
zalniaeh galwanizacya, taradyzacya, elektromasaż i wszelkie procedury elel troterapeutyczne 
i hvdroterapeutyczne, wykonane przez lekarza zakładowego. Zakład kąpielowy letni również 

w czasie zimnej pory centralnie ogrzany, otwarły od Igo maja do Igo października. 
Mieszkania odnowione w kwietniu maju. wrześniu i październiku o trzecią część tańsze. — 
Muzyka zakładowa — Pensyonat i res taurac ja  w miejscu. — Ceny umiarkowane. — Bh/.szych

szczegółów ndziela Z a r z i id .  1258 2 30

SPE C Y A L N Y  SK ŁAD
Tryesteńsklej fabryki 
D yw any i Chodniki.

i t ? ^  Obrusy i F a rtu s zk i.

tli Krakowie, ul. Szewska 1.

ubiorów męskich i dziecinnych

CHEMINA FELDMANNA
istniejący od 15 laty przy placu W. W. Świętych, obok m agistratu,
donosi P. T. szanownej Publiczności, że powiększył swój centralny magazyn, 
zaopatrzywszy go w doborowy i ogromny wybór z inateryałów krajowych i za­
granicznych i sprzedaje takowe po bajecznie tanieli cenach konkurencyjnych.

Przy tej sposobności zwracam uwagę, że moje filie zwinąłem lecz tylko 
jedyny magazyn posiadam.

O liczne odwiedziny uprasza na sezon obecny
Chemin Feldmann

Ptec m Świętych, obol magistratu.980 9 10

Juliusz Modelski
Z dawniej Jan Deptuch,
* Handel Towarów Kolonial. 
g i W in
O w  K rakowie, ul. Krowoderska 57,
O poleca S a d ł o ,  S ł o n i n ę  
Q i S m a l e c .  1239 4 t>

1 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 1

Z IE M N IA K I
w bardzo dobrym gatunku — są do sprzedania 
loco K r a k ó w ,  po cenie 5 koron za 100 klgr.

Bliższej wiadomości udzieli Dział inseratowy 
„Nowej Reformy1, ul. Jagiellońska 7. 1183 2 O

K. Zieliński,
mechanik i optyk, w  Krakowie, linia A-B. 39,

p o l e c a  swój obficie zaopatrzony
magazyn wyrobów o p t y c z n y c h  

i m e c h a n i c z n y c h .  
Utrzymuje na składzie oryginalne ame­
rykańskie: Grafofony „Columbia" 
od 70 kor. z reproduktorem i rekorde- 
rem, Gramofony po 120 kor.. W ałki 
do grafofonów, oraz P łyty kauczukowe 
do gramofonów z polskiemi melodyami 
z oper, ośpiewane przez pierwszorzęd­

nych artystów.
W szelkie reperacye oraz zamówienia 

na okulary lub binokle ze szkłami kom- 
binowanemi. bez względu na barwę, w y­
konuje z w szelką dokładnością podług 
ordynacyi P. T. Okulistów we własnej 
pracowni w przeciągu 24 godzin.

Zamówienia lub reperacye z prowtncyi 
odwrotna pocztą.

Posiada własną szlifiernię do szkieł 
optycznych, urządzoną podług systemu 
metrycznego. 959 13 o

(p o d  R a d iu  ,:tem )

U iia J . ■ lecznicza 
miejscowość,

3ŚO metrów nad po­
wierzchnią morza.

Sezon od 15go  
maja do 15go  
października.

od wiatrów pejnocn. 
wysokiemi karpac- 
kiemi górami zasłol 

nięty. 
Lecznica żętycowa, 
powietrzem aorskim, 

inhalacyą. 
Źródła mineralne i 
górskie. Stacya ko­
lejowa. pocztowa i 
telegraficzna. Pod­
czas sezonu pięcin 

lekarzy 
Prospekty za darmo 
i opłatnie. 1230 2 3 

Bliższ', eh szezegó- 
łów udziela najchę­
tniej Zarząd Zakładu

TRENCSIH) 'TEPLITZ
KĄPILEE SIARCZANE w WYŻ. WĘGRZECH 

— © P e r ła  K a r p a t  , S—-
od stacyi kolei Tepla-Trencsin-Teplitz ^o min. 
oddalone. Najsilniejsze kąpiele siarczane anstro- 
węg. Monarchii z natural.  gorącemi źródłami 
od 37 -42- i o r y g in a ł ,  n a m u łe m  przeciw

gośćcowi, reumatyzmowi, 
paraliżowi, Ischias.

Kąpiele dla dam. osobno dla panów. Zakład 
leczn. zimną wodą źródlaną z wysokich gór: 
masaż, elektryczne zastosowania, gimnastyka 
lecznicza. Żętyczna i górska kuracya. Wygo­
dne i tanie mieszkania w Sinahaus, Hotel Te- 
plitz, dworzec przy źródle, oraz dom pod 3ma 
sercami szczególnie polecony. Dobry i tani stół 
w < ursalonhotel Teplitz „Oesterreich11, „pod 
słoniem" dla izraelitów, i w wieln innych za­
kładach gastronom. W  maju i wrześniu za 6 
koron cale dzienn i utrzymanie. Bez stołu tylko 
3 korony za kąpiele (bez b.elizny) i pokój. — 
Codziennie konoerta, tei t r  i inne zabawy: po­
łożenie zasłon.one od wiatrów, powietrze czy­
ste. Przeszło 6000 kuracyuszow. Omnibusy i do­
rożki do każdego pociągu. Kąpiele całv rok, 
TY łasciwy sezon kąpielowy od d. I-go maja do 
końca września. 1’rospekta illnstrowane rozsyła 

darmo Dyrekcya 1184 4 12

delikatna, biała, rumiana cera, 
jakoteż twarz bez piegów i nie­
czystości skór., a w.ęc używać

Bergmann’a 
mydła liliowego

wyrobu Bergmann’a i Spółki 
w Dreźnie i Tetschen n Ł.

(Znak ochronny : „Dwaj górnicy").  
Po 40 ct. za kawałek mają

na składzie: 1109 4 40
w KRAKOW IE: M. Proi " a p te k a rz ,  

W. Redyk, 
r K. Wiszniewski „
_ E, Heller, _
P F. Gralewski, „
,, L. Rosenberg, „
r K. Jahr, „
„ J. Kanak, droguer.

Anast. Froncz, „
F. Zopoth i Sp., „
.T. Wiśniewski, r 

,, J. Reim i SDółka,
„ Rom n Drobner,

Si. Rożnowski, 
Rud. Herliczka; 
J an  Michnik;
R. Jakubowski apt., 

r St. Pawłowski ant.,
T. Kwieciński drg ; 

w PODGÓRZ. ; L .W .S. Żarski apt.; 
w RZESZOW IE; A. Karpiński, apt., 

,, .1. Kołodziejowski,
,  Ad. Janukajtis:

w WADOWICACH. Kaz. Honimó drg.

w BOCHNI: 
w N: SĄCZU
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Pierwszy "w Galicyi katolicki i krajowy

M A G A Z Y N
T anich , Gotowych UbraN

wyrooionych wyłącznie przez krawców krakowskich
ul. F loryańska L. 7, tuz przy rynku gl.

-< •  p o leca  sw e  w yroby i co do m a tery a łu  i  co do w y k o n a n ia  le p sz e  od za g ra n iczn y ch . •  >- 
W y b ó r  - w ie lk i  e e n y  n a  k a ż d y m  k a w a ł k u  w y p i s a n e .

Garnitury męskie po 7. 8. 10 złr. i wyżej. 
Zarzutki od 12 złr.
Spodnie od 2 złr.
Ha w /lok i od ii złr. 
l'lstry  od 19 złr.
Garnitury anglezowe od 24 złr.

Płaszcze studenckie od 1<) złr. i wyżej.
Bluzki studenckie od 4 złr. f!0 ct. i wyżej. 
Spodnie studenckie od 2 złr. 50 c l i  wyżej. 
Hbrauia dziecinne od 5 złr 5u ct. i wyżej. 
Kamizelki pikowe białe i kolorowe od 4 złr. 50 ct. 

i wyżej.
Marynarki boszowe czarne i kolorowe i t. d.

T-r-Z
45-23

Bundy nieprzemakalne o<l 22 złr. i wyżej.

W ielki skład materyałów surowych tak krajowych
jak zagranicznych angielskich.

Wszelkie rodzaje zamówień wykona je się jak najdokładniej
i punktualnie.

l'\\ '.VGA. W niedzielę i święta 

lokal zamknięty.

Dyrekcya Związku katolickich krawców
K ierow nik M agazynu m ieszka: '{S r 3 "

ul. Floryańska 1. 16, obok hotelu  pod R óżą.
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Młody zdolny zegarmistrz — poszukuje od

PP. ZBgarmistrzow
roboty (szczególnie do toczenia) po za domom. 
Oksyduje także stalowe koperty. Na zadanie 
złoży kaneyę. Zlecenia z prawiący! wykonuje 
najstaraniej.  ( 'en,v niskie. Adres: S. F., Kra­
ków, ul. Dietlowska Nr. 54, parter. 1

- =  Wobec przewagi obcych w solidarności siła i bogactwo narodu! = — |I
CD
5
e

Z a c h e r l t n
tlzuihi znakomicie jako nieprzenikniony ..niszczyciel rolnictwa."

Kupuj Pan ..tylko we flaczkach** 
wszędzie tani. indzie plakaty Zacliedimi są wywieszone. 1204 1 0

Z dniem 1 kwietnia otwartą została przy ul. Szew skiej Np . 8 
(dom W go Gurgula) jedyna w Krakowie

FUNKCY ONU JĄCY CH
urządzeń wodociągowych.

W stęp ua wystawę wolny i nie zobowiązuje do zamówienia.
W szelkie roboty instalacyjne,, przeróbki i naprawy wykonuje podpisany 

osobiście. —  30-letnia praktyka w pierwszorzędnych zakładach wie­
deńskich. daje najlepszą gwarancyę dokładnego i sumiennego wykonania insta- 
lacyj. — Hurtowna i częściowa sprzedaż wszelkich artykułów i urządzeń wo­
dociągowych. od najzwyklejszych do najbardziej zbytkowycli.

Na składzii także kompletne urządzenia kąpielowe: W anny n ik low e,
M uszle, U m y w a ln ie  i K lozety  fa jan sow e. 1157 2 2

Pzed zamówieniem u rządzen ia  wodociągowego powinien  każdy we w łasnym in te ­
res ie  zwiedzić W y s t a w ę .  /  p.m ażauiem A n t o ) )  i S e J t i o d u f .

L. LUSERA
plaster dla turystów
U zn a n y  n a j le p s z y  ś ro d e k  

p rz e c iw  n a g n io tk o m , 
t w a r d e j  . k ó r z e  i t .  p.

<afówu,v s k ł tu l  :
L. Schwenks Apotheke,

Wien-Meidling.
N a l e ż y  ż ą d a ć :
plaster dla lurysiow

J>o nuhy«ia w aptekach: Kraków: <*. .lal/r,
K. Heller. W. Redyk, K W iszniewski: Lwów 
S. Rucker; Tarnopol: L. KI •isdiinann. I’. Krzy­
żanowski: Czortków: I.  Nap: Jasło Ił "alcii: 
Kołomyja: B. Strugi . Przemyśl: I.. Mautuw- 
ski : Rzeszów: A. Karpiński: Samtor: .1. Uo- 
piaukiewicz. 8s:i o 30

U p rz y w . i  p a te n t .  ______
p ró b a . - lo.ooo uznań.

15 r a z y  o d z n a c z o n a . W y s ta r c z a  je d n a
Dotychczas b e z  konkurencyi.

Illustrowane broszurySdarmo i opłatnie.

,E x s ic c a to r ‘'
de Ritter 

Skład w WIEDNIU , I I I ., Parkgasse Nr. 10,
we własnym domu.

P e w n ie  działający środek du w y n i s z c z e n i a  w  d o m u  g r z y b a  i do 
w y s u s z e 11 i u w ilg o tn y c h  m u ró w  lepiej niż zapomocą wszystkich

innych preparatów. 963 12 20

Na lipiec i sierpień
poszukuje nauczycielka szkół krakow. (izrae- 
iitka) z konwersacyą niemiecką posady, bądź 
towarzyszki podróży, biulż też jako nauczy­
cielka do dzieci lub na pobyt letni. — Może 

udzielać francuskiego.
Bliższa wiadomość w Gł. Agencyi Dzienników 

i Ogłoszeń, Kranów, Piać Maryacki 2. 1202 1 3

j>o s m ;/,kica nia  
Dworek murowany,
przedpokój, 2 kuchnię, z obszernemi i wygo- 
duemi budynkami gospodarskimi tj. stajnią, 
wozownią, stodołą i t .p. , t ‘/~ morga ogrodu 
warzywno - owoępwego . 2 morgi pola — tuż 
przy watach miejskich — odpowiednie na wy­
godną podmiejską siedzibę, na zakład ogro­
dniczy i t  p. — WiadumłHić: Skład mąki- " ra­
ków, ul. Szczepańska Nr. II. 1289 1 3

jp ,,10  do 3 panienek nauczy- 
Ju My cielki posiadającej do­

kładnie język franc., na wieś na przeciąg 
2cli m iesięcy! wyjazdu rodziców do wód. 
W razie obustronnego zadowolenia i ii- 
gody, posada rzeczona może być trwałą.

Zgłoszenia uprasza się przesyłać pod 
adresem: „Dom Kkrzyszóto p . Ropczyce.11

1295 1 3

Ir
lekarz ordynujący zakładu

św . M arcina, !30o i 5

ordynuje w Kołobrzegu
P r o m e n a d a  Nr.  15.

P ip lrnunjn  we Lwowie, istniejąca od 
n t M l l l l d  przeszło 20 lat, jest, wraz 
z odnośną realnością pod bardzo przy- 
stępnemi warunkami do sprzedania -  
względnie też do wynajęcia. Wiadomość 
u adwokata W # 0 1  mc Rtcomic, ul. Trze­

ciego Maja Ar. 17. 1301

P roszę czy tać T
Skłail m a s z y n  r o l n i c z y c h  Brościejuwskiej 
fabryki Wichterlego w Iwlgórzu przy Krako­
wie uprasza o wczesne zamówienia na: K(j- 
SlarKl i Ż niw iarki, oryginalne amerykańskie 
Mc Cormicka (dziś najsłynniejsze w .świecie), 
lekki cliód. a tną nawet położone zboże. — 
Polecam również: G rab ia rk i, H n g i , Brony, 
O borywacze, Walce i wszelkie inne sprzęty 
rolnicze. W arunki spłaty nader przystępne.— 
Z a m ó w i e n i a  przyjmuje główne zastępstwo: 
K r n n c is / . - k  A lb in  w P o d g ó r z u  |» ‘z j  

K r i i k i m i c .  1285 I 10

F A B R Y K A

w  K  p a k o  - w  i  e  ,
dawniej pud firmą 1041 2 (i

T ug  e n d h a i t  \  S c h e r e r
przeszła obecnie na własność

Leona A. Kurkiewicza.
Wyrabia dachówki cemeniowe pierw­
szej jakości, które od czasu lb-letn. 
założenia uznane zostały za najtrwal­
szy, a tein samem za najtańszy matę- 
ryał na pokrycie wszelkich budowli.

Zamówienia: Wny Ludwik Rzego- 
ciński, Kraków, ul. Krupnicza 1.24

OMPT
różnych ratunków do dumo wy uh i puhluusnyuh 

celów, dla ifłlniMwa. h udo w li i przemysłu

Towarzystwo Komandytowe
dla wyrobow pomp i maszyn

Pipy, rury, szlauchy konopne i gum-we.

AGI
najnowszej. 

ulepszonej konstrukcyi
D z i e s i ę t n e  s e t n e  

i  p o r n c  .» t o v e
z drzewa i żelaza, do handlu, 
przemysłu, fabryk, do rolni­
czych i innych technicznych 

celów

W / l o « « V i r O n C  U f i n r i  I L Schv ai zenbti gstrasse 6
■  V d l  v v  v l l B |  W  A C  1 1  | I., W&llfischgasse 14.

Katalogi darmo i opłatnie. — Do nabycia takie we wszystkich składach maszyn studniarzy etc.
Ząd&ć Garwensa Pomp i wag. 1005 6 26

r /' ^  # ■ /  \/ Czyńcie \
\ył ko 

, wyciągiem  c
doczyszcsenia

Globus

Zmiana lokalu.
Cukiernia Adama Piaseckiego
pjdeca Szanow. Publiczności: Ciasta deserowe smaczne w wielkim wyborze, Ciastka 
drobne, H e rb a tn ik i .  Karmelki, T o r ty  w rozmaitych gatunkach, Cukry, Czekoladki 

najwybredniejsze,; z naturalnemi smakami; 
jukoteż Wódki, Likiery kraj. i zagrań., Cognac znakomity, Nalewki własnego wyrobu. 
Kawa, Herbata, Czekornda o każdej porze. Przy cukierni Czytelnia pism, Sala bilardowa.

Dziękując za dotychczasowe łaskawe poparcie, polecam się nadal Szan. Publi­
czności, zapewniając, że staraniem mojem własnem zaskarbione względy utrwalić 
siuniemlein i punktualncm wykonaniem zleceń. 1291 1 3

V. głębokim szacunkiem l i /n m  Ip i t i s / fk i ,  cukiernia, ul. Długa L. 10.

6  z ł r * .  T D j NIEDOŚCIGNIONE
są świeżo wynalezione, na powszechnej wystawie w ('hicago 

odznaczone

u p a l n e  zegarki z a n e ry u M ieg o  złota plagae
Rsmonl. Savon (odskaknjąca koperta) 1 trzy  koperty  ze złota 
plaąne, z wybornem antę magnet, wnętrzem precyzyjnen., ure­
gulowane na sekundę i Ap świeżo patentowan. wewnętrznym 
regulatorem skazówek. Zegarków tych dla ich wspaniałego 
wykonania, obfitych artystycznych rycin (są i gładkie w za­
pasie) nawet znawcy nie mogą rozróżnić od prawdziwie zło­
tych. Budnie piękne cyzelowane koperty pozostają na zawsze 
bezwarunkowo n iezm ienionem i, a za dobry chód daje się na 

piśmie trzechletnie poręczenie.
— Cena, t^lko 6 z i p .  =

Stosowny do tego ła ń c u s z e k  ze  z ło ta  p ia q u ó  z łr .  1-50.
Bo Każdego zegark a  za darmo skórzany futerahk.

|Do nabycia tylko przez główny skład: Alfred FISCHER, 
W i e d e ń ,  A d l e r y a s s e  J O .  1255 i 3 

Wysyłka za zaliczką. — Za niestosowne zwrot pieniędzy.

J. F. I U 1 U  H A RUT

tr a ło w y  i zagraniczny w y r o i —  w łasne oryginalne. 1287 1 12

Telefon N r. 1 8 4 7 . W 1 E 1 ,  I . G ohlschm iilgtisse 8.

Odznaczony z ł o t y m  m e d a l e m
na światowej wystawie w Paryżu 1900.
Do nabycia we wszystkich handlach, gdzie są 
wywieszone odpowiednie afisze. Pakiety po 

1W„ l t t  i :t<> halerzy. 1281 1 4

Odznaczony c. k. medalem państwowym za 
znakomite wyroby

Najlepsze fachowe źró­
dło zakupna wszelkiego 
rodzaju zegarków, klej­
notów, towarów złotych 
srebrnych, z granatów i 
nowego srebra u firmy

L>
lat 32, z pięknem p,smem, poszukuje posady 
prywatnie lub w in s ty tu cy i , w miejscu lub 
ua prowincyi Łaskawe zgłoszenia pod adres.: 
M. W., Kraków, ul. Zwierzyniecka 29, II. piętro.

1303 I 2

Do sklepu Kółka rolniczego
w Schodnicy

potrzebny zaraz zdolny buchal­
ter korespondent władający dobrze 
językiem polskim i niemieckim. Do 
ofert należy dołączyć odpisy świadectw, 
których się me zwraca. 1299 1 5

L. 3271 -. 901 I. 1297

Obwieszczenie.
M agistrat stoł. król. m iasta K ro­

kową, podaje do publicznej w iado­
m ości, iż  w piątek 17 maja 1901 r.
odbędzie się w W ydziale ‘.ekonom icz­
nym M agistratu  o g . 1 2 w  południe  
licytacya na szycie mundurów dla
służby m iejskiej t. j. dla w oźnych  
i pachołków  w  ciągu  roku 1 9 0 1 .

Gmina m iasta K rakow a dostarczy  
przedsiębiorcy sukna i drylu  na m un­
d u r y , oraz gu zik ów  z herbami —- 
przedsiębiorca będzie, obow iązany do­
starczyć obok u s z y c ia , tak że pod­
szew k i , gu zik ów  z w y k ły c h , sukna  
na w y ło g i itp.

D o ofert opatrzonych m arką stem ­
plow ą riłt 1 koronę, do k tórych  ma 
być dołączony k w it K asy  m iejskiej 
na d o w ó d , iż przepisane w adyum  
w kw ocie 2 0 0  koron złożono przed  
term inem  licy ta cy jn y m , na leży  dołą­
czyć  także próbki podszew ek i do­
datków-.

W arunki tego przedsiębiorstw a  
przejrzeć i b liższych  w yjaśnień za­
sięgnąć m ożna w  W ydziale ekono­
m icznym  M a g is tr a tu , w godzinach  
urzędow ych przed południćm , gdzie  
też  odnośne form ularze do ofert w y ­
dawane będą.

M agistrat stoł. król. m iasta  
Krakowa, 

dnia 4 g o  maja 1901  r.
jc a ie ilm in .

zegarmistrza i złotnika (ucznia techniki 
w Bielsku),

w Bernie mor., wielki rynek L. 8.
Dobre zegarki niklowe 3 złr. 75 c t . , srebrne 

5 złr. 80 ct. 1279 1 26 
Proszę żądać: mojego nowego illustr. cennika.

t Oryginalne Mc. Cormicka
Żniwiarki z wiązaczem snopów po zł. 525
i.niWiarki „D aisy“ ......................   „ 290
Kos.arki parokonne . . . . „ „ 200 

poleca przy wczesnem zamówieniu 
E. Ppiiwep w  Krakowie,

u l. B a sz to w a  Nr. 19. 1165 3 3

90  n n n  Lnr na 70/° do limiesz-b u . u u u  i \ u i  • czenia na możliwie 
pierwszą hipotekę realności w Krakowie.

Pisemne oferty przyjmuje kancelarya 
adw. Ih-ti l\. Łepkowfihicgo iv Krakowie, 
ul. Poselsko !)_. Pośrednictwo wykluczone 

1246 3 3

Warszawska

P R A C O W N I A
„Franciszka"
K rak u w ,n ].& M zk a6 ,

poleca wielki wybór

Gorsetów " f c r / S  
N ow o ść ■ tasiem kowe.
Zamówienia z prowincyi wykonuje sie 

odwrotną pocztą. 1227 3 8

Patenty na wynalazki
wyrabia i zużytkowuie 26 18

inź. Kazimierz OSSOWSKI
między naród, biuro patentowe

Berlin., W. Potsdamerstrasso 3.
W p ro st % H am bu rga

7 n m n  4*/4 kilo, poręczony czysty towar, opłatnie 
M W d  za zaliczką, albo nadsyłką gotowki:
Santos najprzed....................................Koron 7‘60
Afryk, Mocca perłowa...................... „ 8‘25
Salwador f. f. zielona mocna . . „ . 8" 15
Ceylon niebiesko-ziel. przednia . „ I0"9b
Goldjava ż ó ł t a w a ..............................  „ 10 80
Periówka b. p r z e d n i a ................ „ I0‘85
Arab. Mooca p. p. a r o m ......................  1340
776 Cennik z taryfa celna gratis. 9 10 

E T T L I N O I E  & Co., X aiuuU tg.

Wspaniale dam. i ig s tie  pierścienie.
Prawdz. 14-kar. złoto na srebrze platsrowane, 
każda sztuka przez c. k. urząd cechowana, za 

trwałość 5-letnie poręczenie.

5 r  175 z podobizną 
bryianta złr. V75.

Jlr 142 z podobizną 
bm auT a złr. l -7 5 .

Nr 22 pierścień alians 
z szarirem i imitował), 
brylantem złr. 1*90.

Nr 117 z imitacyą 
turkusa złr. l -75.

Nr 191 z podobizną 
bryianta złr. 2*40.

Nr 18 z imitowan. 
ametyst, złr. 2*25.

Naśladowar e brylanty tych pierścieni mają wspa­
niały kształt i ogień, i nawet znawcy ni mogą 
ich rozróżnić od prawdziwych. Obrączki ślubne 

po złr. 1*20 .  Skrawek papieru na miarę.
Do nabycia tylko u firmy

Alfred FISCHER
w Wiedniu, I,, Adlergasse 10.

Wysyłka za zaliczką. — Za niestosowne zwrot 
pieniędzy. 1254 1 3

Katalog za darmo i opłatnie.

ODPORNOŚĆ PRZECIW GRUŹLICY.
Zdnrz.ilo sio u/.t-stc w n iwr-zy, i czasach, że w szys tk ie  zas ta rza łe  u lu d u  zwyczaje, po g ląd y ,  leczenia itp. k tó r e  p ie rw ej  za p rz e s ą d  lu b  za b o b o n  uw ażano , p rzez  naukę ,  j a k o  u z a sa d n io n e  u z n a n e  zosta ły  
naukow e  s p o s t r z e ż o n a  dow iodły , że n iek tó re  zw ierzę ta ,  jak  bydło , p a pu g i  i ku ry ,  b a rd zo  sa do tej c h o ro b y  sk tonne ,  podczas  g d y  owce, kozy i osły, p raw ie  n ig d y  jej nie  p o d le g a j ą ,  a  sz tuczne  szczepienie tej ch o ro b y  r z a d k o  się uda je .

t a k  np. od  czasu, k iedy  p o znan o  is tn ien ie
Kozie

irawę w ręce i sp o rz ą d z a  z g ruczo łów  osk rze lo w y ch  świeżo zab i tych  zd ro w y ch  ow km ś ro d e k  leczniczy, w fo rm ie  tabliczek, k tó r e  pod nazw ą  D-ra H o fm an a  „ 0 1 a .n u a ló i i “  v 
itad wyni ki  w leczeniu gruź l icy  um ożliw iają ,  a znano d o tąd  ś ro d k i  (np. Kreosot) o tyle p rz e w y ż sz a ją ,  że są  ta k  d la  żołądka , ja k  dat in n ych  organów  zupełn ie  n ieszkodliwe.

Bo nab yc ia  w ap tek ach ,  j a k  i w g ł i w n y m  składzie  ap tec zn y m  JbiC  v . T o ro k . B u d a p e s z t ,  K im ig sg & sse  12, w sło ikach po 100 talii. ko r .  5-50 
O bsze rno  b r o s z u r y  o sposob ie  leczenia i dośw iadczeniach  p rz e s y ła  fab ryk a  na  życzenie g r a t i s  i franco.

50 tab(! k o r .  3.

h a n d lu  się zn achodza  i w ed ług  z d a n ia  z n a n y c h  p o w ag  lekarsk ich ,  n ieznane

1235 1 0

Z Nowej Drukarni Jagiellońskiej w Krakowie (ul. .Jagiellońska Nr. 10). Rządca drukarni L. K. Górak


